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YSZKOWSKI 


ma zaszczyt zawiadomić Sz. Klijentelę, 
iż w pierwszych dniach października 


zaprezentuje w Grand Hotelu nową, pełną, jesienną kolekcję 


palt 


WARSZAWA 
Krak. Przedmieście 5 


okryć wieczorowych. 


BRAC Ciała ustawodawcze w konflikcie z Rządem. 


_ Protest Senatu przeciw odroczeniu. 


Pismo marsz. Trąmpczyńskiego do p. Prezydenta Rzplitej. 


Telegram własny „Kurjefa Łódzkiego”, 
Warszawa 22 września. 


Wczoraj w godzinach południowych 
p. marszałek Trąmpczyński wysłał przez 
swego sekrearza p. Mohla następujące pi- 
smo do p. Prezydenta: 

„W dniu 12 b. m. miałem zaszczyt, 
przy wspólnej wizycie z p. marszałkiem 
Sejmu, stwierdzić wobec Pana Prezyden- 
ta, że dekret z d, 9 września r. b., zwołu- 


Hiszpański „miecz“, 


Prezydent ministrów, generał Primo 
de Rivera,stara się zakończyć dyk= 
taturę i zwołać zgromadzenie naro- 
dowe. 
PEER SEN 


- mog 14, 


jacy Senat na nadzwyczajną sesję dopie- 
ro „od 22 września“ jest naruszeniem art. 
25 i 37 konstytucji. Mianowicie stwierdzi- 
łem, że Senat miał bezwzględne prawo 
prace swe, zahamowane dekretem z dnia 
13 lipca, rozpocząć znowu w 2 tygodnie 
po wreczeniu wniosku o otwarcie sesji, a 
więc dnia 10 września, 

Tymczasem dziś, t. i. zanim Senat mógł 
rozpocząć swe posiedzenie, nadszedł no- 
wy dekręt, datowany z dnia 20 b. m., od- 


[mili COs- 


ial 


raczający nierozpoczętą sesję Senatu na 
dni 30, począwszy od d. 22 września. — 
Przez akt ten bezwzględne prawo Senatu 
do ponownego rozpoczęcia swoich prac 
jest zupełnie bezprawnie przekreślone. 
Imieniem Senatu, na mocy art. 12 re- 
gulaminu, tegoż, zakładam przeciwko te- 
mu oczy wistemu pogwałceniu art. 25 i 37 
konstytucji uroczysty protest. 


(—) Trąmpczyński. 


owe ie nawrót 


Pismo p. marszałka Trąmpczyńskiego 
wspomina o art. 12 regulaminu Senatu, — 
Artykuł ten zatytułowany: 

„Marszałek jako stróż praw Senatu 
i regulami Senatu“ w ustępie pierw- 
szym brzmi, jak następuje: „Zadaniem 
marszałka Senatu jest strzeżenie godno- 
ścł i praw Senatu, reprezentacja Senatu 
na zewnątrz oraz piecza, aby działalność 
przekazana Senatowi przez konstytucję 
1 ustawy nie cierpiała zwłoki”. 


W Dikowie, 


Członkowie jego brali prywatnie udział w zjeździe konserwatystów. 


Krytyka obecnych stosunków i nawoływanie do zgody. 


(Telegram własny „Kurjera Łódzkiego”). 
Warszawa, 22 września. 

Klub Chrześcijańsko - Narodowy w 
Sejmie i Senacie w dniu 22 b. m. obrado- 
wał pod przewodnictwem posła Dubano- 
wicza. W następstwie obrad senator Szul 
czyński, prezes Rady Naczelnej Stronnic- 
twa Ch. N, i prof. Żółtowski, prezes Za- 
rządu Głównego tegoż stronnictwa złoży 
li oświadczenie, stwierdzające, że w Dzi- 
kowie brali udział jako zaproszeni przez 
Zdzisława hrabiego: Tarnowskiego goście 
każdy osobiście, a nie jako przedstawi- 
ciele stronnictwa. 

Rozmowy miały na celu dalsze zbliże- 
hie poglądów, stwierdzające zasady stron 
nictw zachowawczych. 

Natomiast błędne jest takie przedsta- 
wienie rzeczy. jakoby w Dzikowie wspól 


nie uznano, że obecny sposób rządzenia 
prowadzi do gruntownej naprawy stostni- 
ków- w państwie. 

Natomiast klub, po rozprawie o obec- 
nych stosunkach w kraju, jednomyślnie 
powziął uchwały, ujęte w trzech rezolu- 
cjach, a mianowicie; 

1) Klub stwierdza, że prawne i ustro- 
jowe stosunki w państwie, po upływie bli 
sko półtora roku od przewrotu z maja 
roku ubiegłego przedstawiają się coraz. 
bardziej niepokojąco. 

2) Klub stwierdza, że z obezwładnie- 
niem władzy ustawodawczej nie idzie 
wcale w parze rzetelne i prawne wzmo- 
cnienie władzy wykonawczej. 

3) że rząd Obecny działa pod hasłem 
niszczenia obecnych stronnictw politycz= 
nych. Siuszma byłaby dążność do podnię- 


sienia poziomu stronnictw istotnie w kra- 
ju naszym, nie stojącym przeważnie na 
wysokości zadań państwowych, lecz ha- 
słu rządu ich zdaniem wcale nie odpowia 

da rzeczywista działalność, gdyż rząd 
tworzy nowe stronnictwa, nikłe i pozba- 
wione twórczych pierwiastków. 

Nie widać również wzmocnienia u- 
działu zrzeszeń społecznych ! gospodar: 
czych w miejsce strormictw. Jedynym Ty- 
sem istotnym jest wogóle odsuwanie i 
rozbrajanie społeczeństwa oraz szrzegól- 
nie niebezpieczne przytłumianie 10- 
łów polskich na kresach. 

Obowiązkiem wszystkich żywiołów 
umserkowanych, stojących na gruncie ka- 
tolickim, , narodowym,  praworządnym 
jest dążenie do zgody. i współdziałania dła 
dobra państwa, 


„KURIER ŁODZKU, — 0 aek. 23 wrzedi yo" «r roku, 


Najśmielsze fantazje wcielają się w życie. 


Cuda techniki na usługach wojny. 


Arcykosztowna modernizacia armji angielskiej. 


Tel. własny „Kur. Łódzkiego”. 
Londyn, 22 wnześnia, 

Olbrzymią sensację wywołała reforma 
która została zaprowadzona w armii an- 
gtelskiej, a mianowfcie zaprowadzono, we 
dług wiadomości zaczerpniętych z miaro- 
dajnego źródła, różne nówe typy czołgów 
małego kalibru, które rozwijają szybkość 
samochodów. — Równocześnie wprowa- 
dzono w armii angielskiej armaty moto- 
rowe na sześciu kołach samochodowych, 
które poruszają stę również z szybkością 
samochodu: nawet ciężkie działa są po- 
Tuszane przy pomocy ciężarowych samo- 
chodów. 

Armaty przeciwłotnicze też mają swe 
motory. W ten sposób umieszczono bate- 
rie artyleryjskie na samochodach, które 


mają być przydziełone do poszczegól- 
nych oddziałów piechoty. Po za tem wpro 
wadzono nowy typ czołgów gazowych, 
które mają służyć do wytwarzania mgieł 
í gazów. Wogóle w armif angielskiej od 
tego czasu nikt me będzie chodził pieszo, 
ani jeździł konno. Czołg) zabezpiecza- 
jace od ognia artylerysikiego i gazów bę- 
dą przewoziły zupełnie bezpiecznie 40 do 
60 żołnierzy piechoty przez ogień hraga- 
nowy pod pozycję nieprzyjacielskie, A- 
prowizacja i amunicja piechoty í artylerii 
będą przawożone również przy pomocy 
samochodów. Inżynierowie armii angiel- 
skiej wynaleźli także nowy typ radiosta- 
cji samochodowej. 

Największą jednak sensacją są okopy 
opancerzone, które będą przewożone 


przy pomocy samochodów i ustawfane na 
liniach iortowych. Okopy te będą przewo 
żone z miejsca na miejsce w zależności od 
tachu wojsk. Całe sztaby korpusów i ko- 
mendy poszczególnych oddziałów wojsko 
wych mają być przewożone z szybkością 
dobrych samochodów. Między fachow- 
cami sztabu generalnego istnieje spór na 
temat czy należy organizować dostarcza 
nie aprowfzacji, amunicji 1! ekwipimku 
wszelakiego rodzaju w rejonie frontowym 
czy też w dalszej od niego odległości, Ko- 
szty powyższej reformy w armji angiel- 
skiej są tak olbrzymie, że prawdopodo- 
bnie prócz Angli! í Stanów Złednoczonych 
żadne z państw nie będzie mogło pozwo 
lié i na tę modernistyczną reformę 
arm 


Uplory wojny i zemsty wstają nad Niemcami. 


Depesza eks -kaizera Wilhelma oraz odpowied Mindenhirqa. 


Tęsknota do wskrzeszenia krwawej rzezi pod Tannenbergiem. 


Polska Agencja Telegraficzna. 
Berlin, 22 września. 


Cała prasa lewicowa Lerlińska przy- 
nosi dzisiaj za „Kreuzzeltuny" treść de- 
peszy, jaka b. cesarz Wilhelm nadesłał 
do Hindenburga w dniu poświęcenia pom- 
nika tannenberskiego. W depeszy tej b. 
cesarz oświadcza, że duchem jest z tymi, 
którzy przyczynili się do olbrzymiego 
zwyc:'ęstwa tannenberskiego, „równego 
bitwie pod Kannami*. 

B. cesarz podkreśla, że feldmarszałek 
Hindenburg wysłany był do Prus 
Wschodnich, poczem pisze: „Wysłanemu 
przeze mnie z połeceniem uwolnienia za 
wszelką cenę Prus Wschodnich od nie- 
przyjaciela udało się panu I gen. Luden- 
doritowi, dzięki waszemu nieporówna- 
nemu dowództwu, odnieść wspaniałe zwy 
cięstwo na czele oddziatów, ożywionych 
duchem odporności i męstwa i przy po- 
mocy pełnych oddania współpracowni- 
ków i niższych dowódców, pochodzących 
przeważnie ze szkoły mego dawnego Sze- 
fa sztabu hr. von Schlieffena. Bitwa pod 
Tannenbergiem okazała całemu światu, 
do czego zdołna jest siła niemiecka, pro- 
wadzona przez świadome celu kierowni- 
ctwo. Oby duch bohaterów tannenber- 
skich mógł przeniknąć i zjednoczyć nasz 
naród, rozszarpany rozterką. Wówczas 
dokona on znowu cudu i nie bedzie darem 
ną ówczesna śmierć walecznych, którym 
dziś pomnik poświęcamy. Wówczas z Bo 
żą pomocą znów się podniesiemy*”, 


ODPOWIEDŹ HINDENBURGA. 
Polska Agencia Telegraficzne. 
- Berlin, 22 września. 

„Vorwärts“ donosi, że prezydent Fin- 
denburg odpowiedzia! na telegram b. ce- 
sarza Wilhelma listem, przyczem dzien- 
nik żąda ogłoszenia tego pisma. 

W odpowiedzi na to „Tägliche Rund- 
schau“ zamieszcza półurzędowy komuni- 
kat, że list cesarza do prezydenta Hinden 
burga nie był bynajmniej ogłoszony ofi- 
cjalnie i stanowi kwestię czysto osobistą 
prezydenta Hindenburga i dlatego też w 
tej-sprawie dzienniki rządowe nie będą 0- 
głaszały żadnych oficjalnych informacyj, 
choćby z tego względu, że tekst listu b. 
cesarza został ogłoszony w drodze zupeł- 
nie nieoficjalnej, „Vorwarts* nie zadawal- 
nia się tego rodzaju « sprostowaniem, o$- 
wiadczając, że komunikat -półurzędowy 
stara się uniknąć odpowiedzi na zapyta- 
nie i ani nie przeczy, ani też nie potwier- 
dza tego, czy prezydent na telegram zde- 
tronizowanego monarchy odpowiedział. 
W zakończeniu „Vorwärts“ żąda katego- 
rycznie wyraźnej odpowiedzi, łak słę ma 
sprawa z rzekomym listem prezydenta 
Hindenburga do b. cesarza. 


PRZECIĄGNIĘTA STRUNA, 
Polka Agencj Telegraficzna. 
Berlin, 22 września. 
Depesza b. cesarza Wilhelma do pre- 


zydenta Rzeszy, podkreślająca, iż jako 
dowódca działał on na rozkaz Wilhelma, 


lat nienawiści miesza znów w kole hadkańckim 


Komitadżi buagarscy prowokują Jugosławię. 


Krwawe walki na granicy. 


BIAŁOGRÓD, 22 września (A. T. E) Podczas pościgu za sprawcami za- 


machu dynamitowego na pociąg pośpieszny pod 


Strumicą oddziały policji i 


wojska natrafiły na granicy jugoStowiańsko-bułgarskiej na bandę ko- 
mitadżi. Walka trwała przes całą noc. 
Pobliskie garnizony wysłały posiłki celem wyparcia komitadźi z granic 


Jugosławii. 


W obliczu poważnego zatargu. 


BIAŁOGRÓD, 22 września A, W. Zamach na pociąg pośpieszny pod 
Gewgheli wywoła najprawdopodobniej poważne następstwa dyplomaty- 


czne, 


Poseł aonek w Sofji otrzymał polecenie wystąpienia z ostrym 


protestem poi 


adresem rządu bułgarskiego, Protest ten umotywowany jest wy- 


nikami śledztwa, które ustaliło, że zamachu bombowego na pociąg dokonali ko- 
mitadżi, którzy przedostali się na obszar Jugosławii przez granicę jugosłowiańsko= 


bułgarską. 


Wybuch maszyny piekielnej. 


BIAŁOGRÓD. 22 września A. W. Tuż pod miejscowością Nisz, w po- 
$liżu granicy grecko-jugosłowiańskiej, wybuchła maszyna piekielna, pod- 
lożona pod pociąg, zdążający z Niszu do Salonik. 

Maszyna skonstruowana była z kilkunastu bomb dynamitowych o wielkiej 


sile wybuchu, 


nośp: 
dziach. 


Eksplozja wysadziła w powietrze kilkadziesiąt was 
ego, dotychczasowe doniesienia wspominają o licznych ofiarach w lu- 
Dokładnych szczegółów katastrofy do tej chwili brak. 


agonów pociągu 


wywołała w prasie lewicowej niemiłe 
wrażenie. „Berliner Tageblatt“ dopatruje 
się w tej depeszy oraz w hołdach, złożo- 
nych prezydentowi Hindenburgowi przez 
kongres niemiecko - narodowy w. Królew 
cu wyraźnej tendencji do zaanektowania 
prezydenta Hindenburga na rzecz celów 
partyjnych nacjonalizmu. „Berliner Tage- 
blatt“ ostrzega, że przez to wciąga się 
prezydenta Hindenburga do kampanji wy 
bapez która może się skończyć poraż- 
A. 


s CZY DRUGIE THOIRY? 
Tel. wlasny „Kur. Łódzkiego”. 
Paryż, 22 września. 

Według doniesień wczorajszych dzien 
ników wieczornych, miat Briand zamiar 
zaprostć ponownie  Stresemanna do 
Thoiry. te 

(Q tem zamierzonem spotkaniu donosi 
również „Acht-Uhr-Abendblat". W doj- 
ście do skutku tero spotkania po znanej 
mowie prez, Hindenburga należy mocno 
powątpiewać). 

R SSE Ga 


Na widowni politycznej. 
(Od własnego korespondenta) 


PRZED WZNOWIENIEM ROKOWAŃ 
HANDLOWYCH Z NIEMCAMI. 

Po przyjeździe posła Rauschera z wakacyj, 
zaczęty się żywe rozmowy dyplomatyczne na tie 
wanowienia rokowań handlowych polsko-niemiec 
kich. P. Rauscher był wczoraj u ministra Knola 
z wizytą, wczoraj rówmież złożył wizytę dyr. 
departamentu politycznego p. Jackowskienmi. 


MARSZAŁEK PIŁSUDSKI W RADZIE 
MINISTRÓW. 
W południe przybył do prezydłum Rady Mi-, 
mistrów marszałek Piłsudski i odbyt półtorezo-! 
dzinna konierencję z wicepremierem Bartier. 


PRZECIWKO PROPAGANDZIE ANTY- 
POLSKIEJ W GDAŃSKU. 

Polski generalny komisarjat w Gdańsku założył 
protest przeciwko wyświetlaniu finm macjonalt- 
stycznego niemieckiego pod nazwą: „Płonąca gre 
nica“, Protest złożony został dnia 18 b. m. 


NASTĘPCA POSŁA WOJKOWA W 
WARSZAWIE. 


Rada komisarzy ndowych mianowała Dyml- 
tra Bogomolowa posłem sowieckim w Warsza- 
wie, Bogomołow przyjedzie do Polski z począt- 
kiem października. Jest on dyplomatą młodym, 
Urodzony w roku 1800 zaczął karjerę dyplomaty- 
oma w roku 1920. W raku 1922 został mianowa- 
ny pierwszym sekretarzem poselstwa w Wiedniu 
a od roku 1924 aż do zenwania stosmków dyplo- 
matycznych z Wielką Brytanją pelnit funkcję 
pierwszego sekretarza i charge d'affaires w Lon- 
dynie. 


FUNDUSZ ZAPOMOGOWY DLA, 
ZWIĄZKÓW KOMUNALNYCH. 

W dzienniku Ustaw ukaże stę wikrótce roz- 
porządzenie min. spraw wewnętrznych, wydane 
w porozumieniu z min. skarbu w sprawie ubwo- 
rzenia komunalnego. funduszu zapomogowego. 
Fumdusz taki powstanie w Polskim Banku Komu- 
nałnym, a przeznaczeniem tego funduszu będzie 
udzielanie pożyczek związkom komunalnym w 
wypadkach koniecznej potrzeby. Rozporządzenie 
przewiduje pożyczki bezprocentowe. 


Zawiadomienie. 


Związek Zawodowy Pracowników 
Bankowych podaje do wiadomości, że 
wobec strajku w 
Banku Dyskontowym Warszawskim 
Oddział w Łodzi, Piotrkowska 57, 
wszystkie posady w tej instytucji są 
pod bojkotem. 


EURE WTO TYPE POPEYE OE EET ETES + 
N. P. R. na indeksie rządu. 


Władze policyjne opieczętowały lokal stronnictw a 


Telegram własny „Kurjera Łódzkiego". 
Warszawa, 22 września. 

Główny Komitet Wykonawczy NPR, 
wydał 19 b. m. odezwę w sprawie proce- 
su gen. Żymierskiego. 

Władze policyjne odezwę tę skonfis- 
kowały, a drukarnię „Ars“, mieszcącą się 
przy ulicy Sienej 33, w której odezwa 
byłą drukowana, opicczętowano. Była to 
drukarnia NPR., znajdującego się przy 
Nowym Świecie 49-i dwaj funkcjonarjii- 
sze policyjni przedstawili obecnym tam 


rozkaz starszego przodownika X komis. 
pol. przeprowadzenia rewizji w siedzibie 
NPR., lecz spotkali się ze sprzeciwem. 

Oświadczono bowiem policjantom, że 
aby przeprowadzać rewizję, policja musi 
posiadać polecenie prokuratora. 

Wobec tego wieczorem z polecenia 
komisarza rządu do siedziby centralnego 
komitetu NPR, wkroczyli dwaj policjanci, 
którzy jednocześnie z agentami policji po- 
litycznej dokonali opieczętowania biurek, 


Dekrety prasowe obowiązują nadal. 


Oświadczenie wiceministra Cara w Min. Sprawiedliwości. 


Tolosram wlasny „Kurjera Łódzkiego”. 
Warszawa, 22 września. 


„_. Na naradzie w Ministerstwie Sprawie- 
dliwości wszyscy zebrani uznali stanowi- 
sko zajęte przez wiceministra Cara, co 
do obowiązującej nadal mocy uchylonych 
przez uchwałę Sejmu dekretów praso- 
wych za jedynie słuszne. 

Na zapytanie, czy rząd jest obowłąza- 


ny do ogłoszenia uchwały Selmu w Dz. 
Ustaw dla nadania mocy obowiązującej — 
wicemin. Car utrzymywał, że taki obo- 
wiązek istnieje w stosunku do ustaw, a 
nie do uchwał sejmowych, zwracając je- 
dnocześnie uwagę, że poprzednie dekrety 
prasowe zniesione zostały drogą ustawy, 
a nie drogą uchwały sejmowej. 


Na ile zaostrzenia się stosunków między Francją 
i Sowietami. 


Protest socjalistów przeciw zerwaniu. 


Agencja telegr, „Express™, 
Paryż, 22 września. 


Komitet wykonawczy francuskiej par- 
tii socjalistycznej uchwalił wczoraj rezo- 
lucię protestującą przeciwko * zerwaniu 


stosunków dyplomatycznych z Rosją s0- 


wiecką. Uchwałą przypomina, że w roku 
1924 stosunki polityczne z Sowietami po- 
djęte były pod presją opinji publicznej i 
zrywanie ich w chwili obecnej byłoby na- 
riszoniem stosunków pokojowych w Eu- 


repie. 
n 


Nr. 261 


Łódź, 22 września, 

W stosunku do „Świata kapitafistycz- 
nego“ a więc do wszystkich pozostałych 
państw, Sowiety małą dwa oblicza — 
Narkomindiet I Komintern, Gdy pierwszy 
reprezentuje oficjalną politykę nazew- 
natrz, idzie po linji zdecydowanego opor- 
tunłzmm, rokuje, pertraktuje, zawiera u- 
kłady, zdobywa możliwie największe u- 
stępstwa } największe korzyści, drugi ró- 
wnocześnie na terenie tych samych 
państw wspiera wszetką akcję szkodniczą, 
podsyca zamęt, sieje niezadowołenie, or- 
ganizuje strajki, sabotaż, zamachy, roz- 
kłada administrację, armię i przygoto- 
wije grunt dla rewolucji, mającej te pań- 
stwa obalić. Na tym wcale sprytnym 
podziale ról opiera się dziś cata egzy- 
stencła rządu sowieckiego. Wypowie- 
dzenie otwarte, jawne, szczere walki ca- 
temu światu odosobnifoby natychmiast 
Rosje ! w krótkim przeciągu czasu ten 
krai zdewastowany, politycznie martwy 
a ekonomicznie zamierający zmusiłoby do 
sromotnej kapiłułacj. Tem bardziej, że 
komunistyczna gospodarką wykazałą ta- 
ką nieudoiność i tak horendaltą sprzecz- 
ność z życiem, iż bez pomocy obcej ban- 
kructwo iej stałoby się nieuniknione, 

'A niezależnie od tego i sama propa- 
kanda wywrotowa, wprawlana przez bol- 
szewików na terenie wszystkich krajów, 
byłaby bardzo utrudniona lub wręcz nie- 
możliwa bez płaszczyka relacyj dypło- 
miatycznych lub handlowych. Jest już 
przecież sekretem Poliszynela, że wszy- 
stk sowieckie placówki dyplomatyczne 
czy konsularne są równocześnie cemtra- 
lam! wywrotowei propagandy, a słynna 
/swego czasu rewizja w londyńskim Ar- 
kosie unaoczniła ten fakt całemit światu. 

Rychło zorientowała się w powaźnem 
niebiezpieczeństwie podobnego stanu rze- 
czy Anglia, przectw władztwu światowe- 
mu której Sowiety prowadziły wytężoną, 
zajadła akcję. Zerwanie stosunków z 
Moskwa nastąpiło też równie szybko, jak 
swego czasu uznanie Sowietów de jure 
przez rząd Mac Donalda, Anglia, która 
uprzednio pierwsza dała hasto do nawią- 
zywanią relacyj z bolszewicką Rosją — 
pierwsza też wypowiedziała zdecydowa- 
na walkę owej dwulicowej grze hipokry- 
zji, periidii i złej wofi, uprawianej przez 
dzisiejszych panów Kremla. 

Obecnie zdaje się być bardzo prawdo- 
podobne, że niezadługo w jej ślady wstą- 
pi i Francja, 

Ostatni incydent z Rakowskim jest 
końcowym epizodem walki, jaka się fo- 
czy oddawna. Propaganda komunistycz- 
na w ostatnich miesiącach przybrała we 
Francji, przedewszystkiem zaś w Pary- 
żi rozmiary wprost nowtorne. Po ener- 
gicznym kroku Angi, głównym celem 
akcji rozkładowej Kominternu stała się Oj- 
czyzna wielkiej rewolucji 1 deklaraci 
praw człowieka. Aż do przesady libe- 
ralne ustawodawstwo, przepełniony rady- 
kalizującem karjerowiczowstwem parla- 
ment, część prasy, uprawiająca fałszy- 
wię nieraz pojmowany utylitaryzm, to 
wszystko ułatwiało bardzo robotę agen- 
tom Kominternu. Sowiety, będące już 
á bout des forces, potrzebują za wszełką 
cence poważniejszego sukcesu na terenie 
europejskim.  Wytęsłeniona rewolucja 
światowa jest mirażem, który hyp- 
notyzuje wprost działaczy bołszewic- 
kich ; odbiera îm możność realnego rozu- 
mowania, Rachuby na możliwość wy- 
wołania przewrotu we Francji upoiły przy 
wódców bolszewizmu. Bucharin w jed- 
nej z ostatnich swych mów nieostrożnie się 
wyzadał, że główny wysiłek propagandy 
musi być skierowany na Francie, jako na 
placówkę najważniejszą, a największe ró- 
kującą nadzieje. Nawet wytrawny i 
szczwany Rakowski zagałopował się. To 


właśnie dało pretekst rzadowi ; spote- 
czeństwu francuskiemu do wejścia na 
drogę zdecydowanej samoobrony, 

Ton całej niemal prasy paryskiej, po- 
cząwszy od rozważnego į spokojnego 
„Journal des Débats“, który wręcz pisze: 
„Cała prasa zajmuje się sprawą Rakow- 
skiego. Cała prasa zaimować się nią bę- 
dzie dopóty, dopók! nie zostanie Ona roz- 
strzygmęta w sposób należyty, to jest, do- 
póki níe nastąpi zerwanie stosunków z 
Moskwa“ — aż do „L'Humanité“, jest 
bardzo ostry i sprawę stawią wprost na 
ostrzu noża. Nie.ulega kwesti, że Fran- 
cja ma już dosyć kompromitujących kraj 
awantur, krwawych zajść, ohydnych bez- 


czeszczeń takiej narodowej świętości, jak 
grób Nieznanego Żołnierza, tych wszyst- 
kich nieustannych burd í skandalów, ja- 
kie pod okiem bezsilmych władz bezpie- 
czeństwa organizuje z pośród mętów pa- 
ryskich sowiecka ambasada. Jest niewąt- 
pliwe, że cierpliwość społeczeństwa się 
przebrała, a ten rzucający się w oczy ab- 
surd kultywowania rzekomo przyjaznych 
stosunków z rządem, który podając jedna' 
dłoń, w drugiej ściska gotowy do zdra- 
dzieckiego ciosu nóż, jest już nie do utrzy- 
mania. 

Jeśli do zerwania z Sowietami przez 
Francje nie doszło jeszcze, zawdzięczają 
to czerwoni carowie Rosi; Briandowi, 0- 


ŚW!ITY POLITYCZNE. 


ONAJĄCY ABSURD. 


panowańemi coraz groźniejszą manią 
idealizmu 1 optymizmu oraz sen. de 
Monzie, którzy z godną lepszej sprawy e- 
nergją kriszą kopje w obronie walącej 
się mimo wszystko reduty łatwowierno- 
ści. Narazie więc rząd francuski stawia 
swe warunki, obkłada klauzulami pod- 
stepne propozycje Cziczerina, ale trudno 
przypuścić, aby którykolwiek z warun- 


ków Francji został lojalnie wyktnany 
przez Sowiety. Jest to już jedynie gra 


na zwłokę zarówno z jednej, jak í z dru- 
giej strony. Rozwiązanie nastąpić mu: 
si. 

Czesław Gumkowski. 


ECHA MOWY HINDENBURGA. 


Głosy angielskie, amerykańskie i francuskie. Drugie Thoiry udaremnione. 


Prowokacyjna wprost mor prezy- 
denta Rzeszy Hindenburga, wygłoszowa 
w Tamnenbergu z okazji odsłonięcia pom- 
nika „Zwycięstwa“ wywołała w całym 
świecie politycznym nader ujemne wraż 
nie, 

Korespondent łondyński „Berlimer Ta- 
geblatt'u* pisze; 

„Słowa prez. Hindenburga wywarły 
fatalne wrażenie. Mowa ta jest tem bar- 
dziej pożałowania godna, że przed kilku 
zaledwie dniami udało się w Genewie 
min. Stresemamnowi przekonać oficjale 
sfery Anglii o szczerem dążeniu ze stro- 
ny Niemiec do pelnego porozumienia | po- 
koju. 

I nie można síę dziwić, że koła te mu- 
szą potępić wilhelmowsk! ton przemówie- 


nie prez. Hindenburga". 

Mail“ w ostatním numerze 
wypowiada tak swe zdanie: 
- „Odpowiedź na wyzwanie rzucone 


przez prez. Hindenburga jest jasna. Jeśli 
Niemcy mają zupełną słuszność — nie mo- 
ga jej mieć alianci! Wine więc za wy- 
buch wojny ponosi koalicia! Tego za- 
rzutu nie wolno nam nie odeprzeć. 

Ciekawem jest, czy dr. Stresemann. 
którego wystąpienie w Genewie w raża- 
cej sprzeczności stol z mową tannenberg- 
ską — cośkolwiek o niej wiedział?" 

„Times“, ubolewając, że w: momencie: 
gdy min. Stresemann mógł poważny suk- 
ces wpi sać na konto powojennej polityki 
Niemiec — prez. Hindenburg składa tak 
nieroztropne oświadczenie! 

s. s s 


Według opinii niemieckiej, prasa ame- 
rykańska nie przyjęła tak wrogo mowy 
prez, Hindenburga, jak prasa europejska. 

każdym razie nie była ta mowa 
żądana. Kola 
wstrzymnują się od wydania sądu. 

Senator Oven jest za oddaniem spra- 
odpowiedzialności za wybuch wojny 
światowej sądowi CA natomiast 
Borah twierdzi, iż lepszą usługę odda się 
ludzkości przez imiemożliwienie przysz- 

wojen, niż przez stwiendzanie odpo- 
wiedzialności zą mónioną. 
. . s 


Stanowisko prasy francuskiej jest zna- 
ne. Wszystkie dzienniki umiarkowane í 
prawicowe potępiły wystąpienie prez. 
Hindenbunga. 

„Excelsior“ zamyka swój komentarz 
pytaniem: 

— jakież można mieć zaufanie do rzą- 
du niemieckiego, który w Genewie w to- 
dze anioła pokoju się prezentuje, a równo- 
cześmie pod Taanenbergiem powtarza te- 
zę o „niewinności“ Niemiec | usfłuje przez 
to unieważnić traktat wersalski?* 

„information“ podaje depeszę swego 
korespondenta genewskiego: 

„Mowa Hindenburga wywołała wrze- 
nie w. kołach byłych aliantów. Mowa ta 
musiała zaszkodzić drugiemu Thofry, któ- 
re było już za kwisami przygotowywane. 
W tej chwili Stresemann z Briandem nic 
pozytywnego nie będą mogli osiągnąć”. 


Belgijski drienśkk * Peuple" irontzuje 


urzędowe po- * 


burga, nmborę by? 

jęstw azem 
ad Marną. Okazuje się. 
szy Hindenburg niczego 


mowę  Hindent 


powodem klęski 
że prezydent Rz 
się nie nauczył. 
... . 
Słowa prasy polskiej są zgodne w 
swym sądzie o niefortunnem wystąpieniu 
prez. Hindenburga na polach pod Hohen- 
stein ad Tannenberg. 


Dla nas nie było ono żadną niespo- 
dzianką. Jest to jeden z tych sztychów, 
h polityczni fechmistrze nie oszczę- 
zają Europie: Im te sztychy są boleś- 
niejsze, im jawniej zadawane, tem jest le- 
piej dla Świata, usiłującego zwałtem wi: 
dzieć w Niemczech ukochanie idef po: 
koju. 


—hp.— 


Q czem 


iszą inni? 


PRZEGLĄD PRASY. 


WALKA O KLER? 


„Robotnik* twierdzi, że toczy się 
walką pomiędzy rządem a Obozem Wiel- 
kiej Polski o pozyskanie dla siebie kleru. 
To. co tam czytamy, ma, charakter ponie- 
kąd rewelacyjny: 

„Obserwujemy ciekawy obraz w Polsce — 
walkę o kler. Do niedawna kler mocno trzymał 
się przy obozie „ósemkowym”, zaś ósemka mo- 
cno- trzymała się kleru. 1 wszystko było jasne. 
Nawet „Piast“ w r. 1922 był bardzo podejrzany 
dla kleru, 

Obecnie nie widzimy już tego jednolitego o- 
brazu. Toczy się bowiem walka. Przed rokiem 
na komisji oświatowej Sejmu interpelowana ów- 
czesnego ministra Bartla, czy wie (i zamierza 
spokojnie tolerować) o antyrzedowej (eńdeckiej) 
odezwie zjazdu biskupów. Na to p. min. Bartel 
odrzekł, iż odezwa, 0! owańa w endeckich 
organach, jest „niepruwdziwa” i że wkrótce u- 
każe się nowa odezwa biskupią, prawdziwa, za 
1ządem. 

Ta zapowiedziana odezwa się nie ukazała (był 
tylko jakiś liścik prymasa ks. Hlonda, zdezawuo- 
wany potem j vatny etc); Ale, że polity- 
ka kleru się zmieniła — to pewna. Kler rzymski 
dojrzał, że ubiega się o jego łaski rząd I że ba- 
lansując między endecją a rządem, grożąc jed- 
nej i drugienm przejściem do obozu przeciwnika 
Politycznego, może wiele, wiele zyskać. 

Antyrządowe wybryki się skończyły — i w 
etuncjacjach i po ambonach, i w prasie (kar- 
ność!), I kler już sobie zainkasował niejedno — 
mp. okólnik Bartla o spowiedzi, przyśpieszenie 
prac nad wykonaniem konkordatu, ułatwienia dla 
pątników itd. 

Łatwo sobie wyobrazić niepokój endecji! 
Kler — to jej główna opora f opoka. * Jeśli kler 
odmiaszeruje — cóż zostanie? I to właśnie przed 
wyborami! Organa władzy rządowej niekonie- 
cznie obecnie będą endecję popierać, a więc na 
kim i na czem się oprzeć?“ 


PAŃSTWO JEDNOLITE I SILNY 
RZĄD. 

„Gaz. Warsz, Por.“ podaje mowę po- 
słą Głąbińskiego, wygłoszoną na posie- 
dzeniu klubu Zw. Lud, - Nar., gdzie czyta- 
my: 

„Po pierwsze wedle naszego programm Pol- 
ska jest | powinna na zawsze pozostać państwem 


zjednoczonem, jednolitem. Zgadzamy się na sā- 
morząd terytorjalny, zgodny z Konstytucją pań- 
stwa, ale sprzeciwiamy się stanowczo wyodręb- 
nieniu pewnych obszarów z tego tytułu, że do 
nich roszczą sobie pretensje inne narodowości, 
Ukraińcy, Litwini czy Białorusini.  Odrębności 
takie bowiem nietylko nie wzmocnią na tych ob- 
szarach wspólnej wszystkim ide! państwowej, ale 
przeciwnie prowadzą do stopniowego jej zaniku 
u marodowości niepolskiej, do osłabienia ducha i 
siły ludu polskiego i przygotowują oderwanie tych 
złem w przyszłości od polskiej Macierzy. Z tej 
przyczyny wymogliśmy na Sejmie ustawodaw- 
czym połączenie ziemi wileńskiej z Polską wbrew 
trudnościom nam czynionym, z tej przyczyny do- 

magaliśmy się i przeprowadzaliśmy usunięcie od- 
rębnego „Zarządu ziem wschodnich* i wcielenie 
ich do państwa, niedopuściliśmy do autonomii te: 
rytorjalej b. Galicji wscl l. 

Państwo Polskie potrzebuje rządu silnego, 0- 
partego na programie stałym, świadomego swoich 
celów i środków działania, niezależnego od chwi- 
towych koniunktur partyjnych. Z tego powodu 
byliśmy i jesteśmy za taką zmianą Konstytucji 
Rzeczypospolitej, któraby gwarantowała : samo- 
dzielność władzy wykonawczej, ustaliła jej stosu- 
nek do władzy prawodawczej i zapewniła parla- 

mentowi znaczną większość polską zapomoca 
odpowiedńiej zmiany zasad ordynacji wyborczej. 
Nasze hasło, silnego rządu, zostało podjęte także 
przez rząd dzisiejszy | przez organa rządowe, 
ale w innym duchu, niż my je pojmujemy. Naszem 
zdaniem silny rząd opierać się winien na. ustroju 
konstytucyjnem, na zafaniu narodu i większości 
parlamentu, a zgoła nie na sile fizycznej”. 


PIAST O ZJEŹDZIE W DZIKOWIE. 


„Woła Ludu“ pod tytułem „Upiory“ 
pisze o zjeździe w Dzikowie miedzy in- 
nemi, co następuje: 

„Naszem zdaniem, tak Nieśwież, a szczególnie 
Dzików są wyraźnym dowodem wzrastających 
wpływów w Polsce dzisiejszej magnatów i ary- 
stokracji — a tem samem ukazują one zanik zna- 
czenia hidu. 

Jest fo wyraźntm ostrzeżeniem, że tylko w 
Polsce demokratycznej i parlamentarnej lud rolę 
swoją spełniać może należycie. Przy ustrojach 
innych — Mid idzie do kąta.“ 


|, 


"e 


(__ „KURIER ŁÓDZKI" 


z Piatek. 23 września 1927 roku. 


Praca twórcza scenarzystów-dziennikarzy dla filmu. 


Dzieła myślicieli i poetów narodowych na ekranie. 


Reżyser, aktor i autor w blasku „jupiterów" kinowych. 


w) Twórcy scenarjuszów!.. Tytuł 
skromny, zapowiada niewiele. Sądzę, że 
ci, których interesuje wiek Pearl White, 
talja Normy Talmadge, sytuacja małżeń- 
ska Poli Negri lub wreszcie „ostatni skan- 
dal“ kolonji kinematograficznej w Holly- 
wood, przejdą nad artykułem tym bez 
zwrócenia nań uwagi, 

A czyż naprawdę nic już niema poza 
najlepszym choćby aktorem? Przy- 
chodzi on przecież dopiero po reżyserze, 
a ten ostatni — po autorze, 

W kompozycii każdego dzieła, małą- 
cego być wystawionem w kinie, czy 
teatrze, wyróżniają się dwa zasadnicze 
elementy: przedewszystkiem temat ma- 
jący przykuć uwagę widza, potem sposób 
przedstawienia, ubrania, że tak powiem, 
tematu w słowa — dla teatru, w obrazy 
— jeśli chodzi o kino. 

. Praca twórcza scenarjusza polega na 
przetworzeniu w obrazy treści dramatn, 
na stworzeniu z podkładu sztuki czy po- 
wieści — szeregu scen i wreszcie na roz- 
lożeniu każdej z tych scen na mnóstwo 
krótkich zjawisk, szczególików, które 
przez swą subtelną i surowo wymierzoną 
łączność stają się częstokroć miernikiem 
wartości obrazu. 

Między: twórcami scenarjuszów należy 
rozróżniać dwie kategorje: 1-o ci, którzy 
są jednocześnie autorami i „scenarzysta= 
mi“, 2-0 t. zw. „continuity writers”, ei 
którzy przyswajają ekranowi dzieła în- 
nych autorów. 


Najwięcej znany i może najbardziej 
„produkcyjny“ z pośród pierwszych jest 
C.Gardner Sullivan. Urodzony w Minne- 
sota — bardzo młodo zaczął pracować w 
dziennikarstwie; w 1911 roku pisze pierw 
szy scenarjusz w „Edison Company“. W 
1914 roku zostaje współpracownikiem 
Tomasza Ince'a — tworzy wraz z nim 
10 zgórą lat, aż do śmierci Ince'a. 


Wyłliczyć scenarjusze przez niego na- 
pisane jest dziś prawie niemożliwe. Po- 
wiedzmy wprost, że liczą się one ha wiele 
setek. Z ostatnich jego utworów słyn- 
nemi są: „Pour sauyer sa Race“, „Celle 
qui Paye“, „Civilisation“, „Richesse Mau- 
dite", „Chatiment*, „Peinture d'Ames“, 
„Carmene du Clondyke“, „La Mauvaise 
Etoile“, „Tourment d'Amour" i wreszcie 
„La Caravane“. 

Cecha osobista, styl C. Gardner-Sulliva 
na, polega na obserwacji życia, pojętej ze 
strony najśċłślejszego realizmu. Gardner- 
Sullivan wnika w najgłębsze tajniki 
psychiki ludzkiej i oddaje ją z całą po- 
tęgą realizmu, który podkreślają świetnie 
uchwycone szczegóły dekoracyjne. 
Tworzy to zadziwiającą harmonię treści 
z szatą zewnętrzną. 

Weźmy dla przykładu więzienie w 
„Peinture d'Ames“, zabite dziecko w 
EZIO | 


co MUSSOLINI Mówi 
o kobietach i małżeństwie? 


„Kobiety, oświadczył w wywiadzie z 
jednym dziennikarzem włoskim Mussoli- 
ni, są delikatnym i słodkim dodatkiem do 
życia mężczyzny, któremu pomagają za- 
pominać o trudach i troskach. Mojem 
zdaniem ukryta siła kobiety podniecająca 
do czynu, jest tylko wytworem fantazji 
poety. Przeczę stanowczo temu, jakoby 
wybiłni mężczyźni do swych wielkich 
czynów. byli natchnieni przez niedostrze- 
galny wpływ kobiety. Mężczyznami kie- 
ruje przedewszystkiem ambicja i przeko- 
nanie. Ich dążenie do wielkich czynów 
jest absolutnie egoistyczne. Nie wiedzie 
ich żadna wizia kobieca, żadne uczucie 
do jakiejś innej osoby, każdy z nich myśli 
tylko o sobie i o swojej działalności i 
czuje się w tei działalności osamotnionym. 
Wbrew wszelkim  szablonowym twier- 
dzeniom, jeszcze żadna kobieta nie zdo- 
lała odcytrować duszy mężczyzny. 

„Nie mogę się pogodzić z tą myślą — 
mówi dalej Mussolini — że kobiety t w 
przenośni i w dosłownym tego wyrazu 
znaczeniu chcą chodzić w spodniach. 
Kobieta powinna się starać o to, aby prze 
dewszystkiem pozostać kobietą. Być 
może jednak, że moje opinje są staro- 


świeckie, bo widzę ciągle jako wzór nie- 
wieści moją matkę, moją niezwykłe dobrą 


„Celle qui Paye“, dzwony w „La Mau- 
vaise Etoile“ i wreszcie cudne widoki 
„La Caravane“. Filmy C. Gardner-Sulli- 
vana odznaczają się naturalnością, „ży- 
wością” i realizmem. 

J. G. Hawks, uczeń Sullivan'a, przypo 
mina mistrza. Jemu zawdzięczamy tema 
ty głębokie w psychice ludzkości, potężne 
w swej budowie, jak „Homme aux Yeux 
Clairs* i „Le Baillon“, 

Z pośród mistrzów drugiej grupy wy- 
różnić należy Francesę Marion, pracują- 
cą od 16-stu lat w dziennikarstwie. Po 
miu wielu sensacyjnych romansów i 
powieści, zaczęła tworzyć  scenarjusze 
do większej części filmów Mary Picford. 
Jej to dziełem jest „Roman de Mary“, 
„Papa-Longues-Jambes* i „Polyanna“, 
Wreszcie ona to przerabia na film „Le 
Temple du Crepuscule* dla Hayakavy. 

Jennie Macpherson już od 10 lat jest 
współpracowniczką Cecil de Mille'a. 
Ten ostatni zawdzięcza jej wiele wspania 
łych „przeróbek“, które zrealizował jako 
„Jeanne d'Arc“, „Les  Conquerants*, 


„L'Admirale Crichton* i wreszcie osta- 
tnio „Dziesięcioro Przykazań". 

Marion Fairfax, pracując w „Para- 
mount“ od 1915 roku, przerabiała z dzieł 
sztuki i literatury dla braci Mille'ów, dla 
Tourneur'a, Melford'a, Neilan'a, Jej to 
zawdzięczamy owe perły obserwacji ży- 
cia i humoru, jak „Grain de son* lub „Par 
lEntree de Service“ („Dziewczynka z 
Ostendy*), „Piffle le Clown“. Teraz zo- 
stała autorką-realizatorką i stworzyła 
własną swą firmę. 

Anita Lovos zaangażowana w 1910 r. 
w firmie „Biograph“, pisze olbrzymią 
większość filmów, kręconych przez D. 
W. Gtiffitha, Z najważniejszych pod- 
kreślić muszę „Le vieux Heidelberg“ i 
„Conquete d'or“. Dla Fairbanksa tworzy 
„American Aristocracy* i „Douglas na 
księżycu”. 

Bernard Mac Conville „przerabia“ dla 
Mary Pickford „Dans les bas fonds“, ' Po 
za tem jest jego „Le fils de l'oncle Sam 
chez nos aieux“ oraz cudowna transpo- 
zycja „Le petit Lord“. 
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Wymienię jeszcze pokrótce: Monte $. 
Katterjohna; Charles Allen Seltzera: 
Julien Josenhson; Albert Shelby le Vino; 
Waldemar Young, młody jeszcze, z przy- 
szłością przed sobą, twórca „Reve et 
Realite" dla Mary Pickford; Ouida Ber- 
gere; Clara Berangere; Agnes Johnstone, 
twórczyni „La petite baignade“; Anthony 
Paul Kelly i Eugene Mullin, twórcy „Signe 
de Zorro“, podług powieści P. Mac Cul 
ley'a. 

Wogóle w Ameryce najwięksi i naj- 
słynniejsi pisarze tworzą dla ekranu. Np. 
Basil King jest autorem propagandowego 
filmu „les Morts nous frolent*; Eilynnor 
Glynn tworzyła scenarjusze dla Glorii 
Swanson, Wallace Reida, Johna Gilberta 
i Aillen Pringle. Po za tem Jane Grey, 
poeta Far-westu, Rupert Hughes, autor- 
realizator i wreszcie słynny Rex Beach 
mający własną wytwórnię. 

W Niemczech najsłynniejszą autorka 
scenarjuszów jest Thea von Harbou, żo- 
na reżysera Fritza Langa. W szwecji — 
Hjalmar Bergson, młody, utalentowany 
twórca „L'Eupreuve du Feu“, „Le Maitre 
Samuel" i t. d. Francja ma twórców, wy- 
korzystujących dla ekranu dzieła naj- 
słynniejszych myślicieli | poetów narodor 
wych. Wymienię tu tylko twórców tej 
miary co Robert Boudrioz, Jacque Fey- 
der, Baroncelli, Abel Gance. 5 

t 


, LASKA ZA OFIARĘ DLA WIEDZY. 


SMIERC ALBO EKSPERYMENT. 


Zbrodniarze poddawani doświadczeniom naukowym. Trucizny Mitrydatesa. „iezoar* Karola 


IX-go. 


w) Jakkolwiek posmak niesłychanej 
sensacji posiada oferta owego Duńc 
który dla celów  eksperymentalnych 
oświadczył gotowość poddania sie śmierci 
elektrycznej, znany | tak często przyta- 
czany cytat Ben Akiby: „Nie nowego pod 
słońcem* znajde w tej sprawie również 
zastosowanie. Może tylko z tą różnicą, 
iż iudzie którzy godzilí się na to, aby pod- 
dać się eksperymemiom mieli do wyboru 
albo właśnie eksperyment mauk, który 
mógł się skończyć pozostaniem przy ży- 
ciu, albo też zwyczajną kare śmierci, 

J, R. Spinner donosi w czasopiśmie 
„Biologische Heflktast* o takich ekspe- 
rymentach dokonywanych na zbrodnia- 
rzach, 

Mitrydates, król Pontu, o którym po- 
danie głosi, iż odporny był ma wszełkte 
trucizny. zdobył wiedze i doświadczenie 
w zakresie trucizn dzięki próbom odby- 
wanym na niewo!nikach 1 skazańcach. 

Rada Dziesięciu w Wenecji czyniła: w 
r. 1450 eksperymenty nad „najlepszą i naj- 
bardziej humanitarną“ karą ś i, Wre- 
szcie doszła ona dzięki próbom licznym 
do przekonania, fż jest nią następujący 
sposób: specjalnie sporządzane kule wrzit 
ca się do ognia. gdzie wydzielają one stod 
ki i niezwykle przyjemny ale trujący za- 
pach, zabiiający skazańca. 


matkę, ucieleśnienie poświęcenia i symbol 
miłości macierzyńskiej. ] 

Do czego kobiety najlepiej się nadają? 
W Jakim kierunku mogą najprędzej kon- 
kurować z mężczyzna: 
każdej dziedzinie wyjąwszy dziedzinę 
twórczości, Kobieta nie umie tworzyć na 
wielką skalę. Od najdawniejszych cza- 
sów kobiety dawały w zakresie sztuki za 
chwycające cacka, ale usiłowania ich roz- 
bijały się w chwili, gdy zapragnęty stwo- 
rzyć wielkie dzieło. Proszę mi wymie- 
nić naprzykład jedną, jedyną malarkę, któ 
raby stworzyła jakieś wielkie dzieło. Za- 
pewne usłyszę nazwisko Róży Bonheur, 
wielkiej malarki zwierząt, której w tym 
kierunku nie prześcignął żaden 
czyzma. 

Ale ona także nic nie stworzyła tylko 
malowała według żywych modeli. To 
samo można powiedzieć o kobietach w 
rzeźbie, w literaturze, zaznaczyło się 
wprawdzie kilka kobiet o prawie męskim 
stylu, ale w każnym razie wyjątki te nie 
obalają zasadniczej reguły. 

Nie lekceważę bynajmniej kobiet i nie 
uważam ich za mniej wartościowe, ale 
iest to jasne, że są one o wiele słabsze 
delikatniejsze, a fizyczna niższość pocią- 
ga za sobą również moralną i umysłową. 
Kobiet nie należy nigdy brać poważnie, 
albowiem one same siebie nigdy nie biorą 
poważnie wtedy, kie są prawdziwi 
szczere. Szybko pa się miłości i są 
tragicznie wierne, dopóki panuje nad nie- 


Operacja Ludwika XIV-go. 


. Król francuski Karol IX, otrzymał pe- 
wnego razi, t. zw. bezoar, czyli kamień 
tez“ (nazwa perska), mający być wy- 
śmienitem antydotum lekarskiem. Król. 
niedowierzając nieznanemu  lekarstwu 
rozkazał, aby w iego obecności bezoaru 
zażył skazany na Śmierć zbrodniarz. Da- 
no więc najpierw łotrowi mieszaninę ar- 
szeniku | sublimatu, poczem sproszkowa: 
ny bezoar, Nieszczęśliwy %wił się w bo- 
leściach j krzyczał, że wolałby tysiąc ra- 
zy śmierć, poniesiańa na szubieni Po- 
dóbnie postąpił Ferdynand austrjacki w 
r. 1567, kiedy mu chciano sprzedać nie- 
zmiernie zachwałany środek przeciwko 
trucfznom. 

Prawo miejskie Pawii nchwaliło, iż co 
roku jedno ciało straconego ma być odda- 
ne lekarzom dla badań anatomicznych, 
przyczem lekarze mają orzec, w lak! spo- 
sób ma umrzeć ów zbrodniarz. W 16 bo- 
wiem wieku dokonywanie sekcii było je- 
szcze rzadkością. W roku 1559 ofiarowat 
Ferdynand jako dowód szczególnej łaski 
swem atchemikowi Thureneysse'owi zwło 
ki kobiece. 

Przy eksperymentach medycznych cze- 
kała zbrodniarza w razie udania się do- 
świadczenia łaska. Gdy Ludwik XIV, cier 
piat ma przykry wrzód na dwumastnicy, 
próbowali lekarze skłonić go do operacji. 


Doświadczenia żywnościowe w Ameryce. 


Ale król nie miał do tego zbyt wielkiej 
ochoty, gdyż operacje były wówczas rze- 
czą bardzo niebezpieczną i naogół śmie: 
tena. Aby rozprószyć wszelkie waha: 
króla poczyniono w więzieniach Francji 
poszukiwania celem znalezienia zbrodnia- 
rzy, chorych na tę samą przypadłość. Zna- 
leziono rzeczywiście aż czterech pacjen- 
tów I poddano ich wszystkich operaci‘, 
która powiodła się doskonale. Król zache- 
cony tym dodatnim rezultatem sam pod: 
dał sie operacji ì niebawem wyzdrowiał 
zupełnie, 


v wypadek zdarzył sie niedaw 
no w Jiigosławji. Oto osławiony morder- 
ca, 32-letni doskonale zbudówany | bardzo 
przystojny, Krajan. mał zostać stracony. 
Z inicjatywy jednak lekarzy tamtejszych 
postanowił rząd go ułaskawić, o ile po- 
zwoli ma wycięcie sobie gruczołów picio- 
wych. Krajan przyjął tę propozycje I gru- 
czoły jego zostały zaszczepione pewnemv 
staremu lekarzowi. Krajan zaś uzyskał 
wolność. 

W Ameryce utrzyma! się zwyczaj 
skracania kary więziennej, o ile więzień 
podda się specjalnym eksperymentom ży- 
wnościowym, Ale niebawem musiano za- 
miechać takich doświadczeń, gdyż więź- 
niowie żywient w anormalny sposób cter- 
pieli tak straszliwie, iż woleli dawne ży- 
wienie, niż takie naukowe meczamiie. 


JPY YET ZOZ EE EBENE E T ETETE EET 


mi silne uczucie, ale to jest chwilowe i 


„ przemijające. 


Kobiety zawsze odczuwały tęsknotę 
do odgrywania decydującej roli pota- 
jemmej, za kulisami. Czy istnieje choćby 
jeden przykład, że im się to istotnie udało 
z jakimś wielkim człowiekiem. Opowia- 
danie o tem, że Dante nie napisałby 
„Boskiej komedji*, gdyby nie spotkał 
Beatryczy, jest tylko romantycznym wy- 
mysłem. 

Dante napisał swoje dzieło ponieważ 
wygnany z Florencji chciał udowodnić 
swoim wrogotn, że pomimo wszystkiego 
jest największym poetą włoskim. Dwa 
lata po śmierci Beatryczy ożenił się prze- 
cież z Gemmą Donati Gdyby jego miłość 
do Beatryczy była nieśmiertelnem źró- 
dłem jego natchnienia, napewno nie po- 
ślabiłby innej kobiety. 

„Co myślę o małżeństwie? Sądzę, że 
jest ono instytucją konieczną, kontraktem 
zawartym pomiedzy kobietą a mężczy- 
zną dla dobra państwa i społeczeństwa. 
Z tego punktu widzenia rzecz biorąc kon- 
trakt powinien być nierozerwalny za ży- 
cią, Włosi są płodną rasą, nie potrzebują 
się obawiać o następne pokolenie, bo do- 
póki ja jestem prezydentem ministrów, 
rozwody nie będą we Włoszech dozwo- 
lone. Nie można miłości uważać za jedy- 
ny warunek małżeństwa, bo ten fizyczny 
pociąg, który zwie się miłością, jest, jak 
wiadomo, krótkotrwały. Małżeństwo ma 
być mocnym i poważnym związkiem 


dwóch zdrowych istot moralnie i spo- 
łecznie, o ile możności jak najbardziej de 
siebie zbliżonych. Ale międzynarodowe 
małżeństwa są również godne poparcia, 
poniewaź w Ameryce mamy najlepszy do 
wód, że odświeżają one krew. Małżeń- 
stwa mieszane dają dobre perspektywy 
stworzenia silnej rasy. 

Powiedziałem, że kobiety są słab: 
od meżczyzn, zaznaczam jednak, że » 
niektórych rzeczach, wymagających 
fizycznej i moralnej, przewyższają one 
mężczyzn. Gdyby jakiś mężczyzna mu- 
siał przejść wszystkie męczarnie, zwią- 
zane z urodzeniem dziecka, na pewno nie 
chciałby drugiego dziecka urodzić. Na 
szczęście teraz jeszcze niewiele jest ko- 
biet tak egoistycznych i tchórzliwych. 

I któraż matka zawahałaby się po- 
święcić dla swoich dzieci. Matka po- 
święca się zawsze, ojciec rzadko. 

Naogół zresztą kobiety są takiemi, ja- 
kiemi mężczyźm życzą sobie widzieć je. 
Dla mnie, jak już zaznaczyłem, kobieta 
jest miłym dodatkiem do mego przeciążo- 
nego pracą życia. Nie była dla mnie nigdy 
niczem więcej i niczem mi nie jest. Dro- 
gowskazem mego życia byłą zawsze i 
jest praca. Obecnie jest drogowskazem 
jedynym, ale w mojej przeszłości dalekie; 
dzisiaj ode mnie, bywały nieraz chwile, 
kiedy ten dodatek wydawałby się mi 
treścią życia. 
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Jesienne zrównanie dnia 
z nocą. 


Onegdaj weszliśmy w kalendarzową 
jesień. Na dzień ten przypada jesienne 
zrównanie dnia z nocą. Słońce staje w ze- 
nicie nad równikiem. Gdy w dniu wczo- 
rajszym dzień i noc miały po 12 godzin, 
od dziś zacznie dnia ubywać aż do 21 gru 
dnia, daty kalendarzowej zimy. Zazwy- 
czaj podczas zrównania dnia z nocą — 
zrywają się wielkie burze na morzu. — 
W ubiegłym roku jedna z takich katastro- 
falnych burz nawiędziła Florydę. 


STACJA „KAMIŃSK* PRZEMIANOWA- 
NA NA „WOJCIECHÓW“. 


Dawna stacja „Kamińsk* została prze 
mianowana na „Wojciechów koło Ka- 
mińska*. do której należą obecnie Wojcie 
chów, Gomunice, Kosówka, Kletnia, Ko- 
cierzowy, Łękińsko, Kleszczów. Dawna 
nazwą „Kamińsk* została - przeniesiona 
na świeżo utworzony urząd pocztowy w 
osadzie Kamieńsk. 


Kupcy rumuńscy w Łodzi. 


„W bieżącym tygodniu bawili w Łodzi 
przedstawiciele kupiectwa rumuńskiego, 
którzy dokonali na miejscu większych 
tranzakcyj na towary bawełniane i wel- 
niane o modnych wzorach. 

Kupcy rumuńscy zobowiązania swe 
regulowali, płacąc 50 procent gotówką, 
resztę akceptami z terminem 3-miesięcz- 


nym. 

Również kupcy z Wschodniej Małopol 
ski poczynili ostatnio: znaczniejsze zamó- 
wienia na wyroby zimowe. (u) 


BILETY BEZPOŚREDNIEJ JAZDY DO 
ROSJI SOWIECKIEJ. 

Z dniem 1 października obydwa dwor- 
ce polskich kolei państwowych w Łodzi 
t. j. kaliski i fabryczny uruchamiają kasy 
sprzedaży bezpośrednich biletów kolejo- 
wych do stacyj kolejowych w Rosji so- 
wieckiej. Stacjami końcowemi w Rosji 
są: Moskwa, Charków, Leningrad, Ki- 
jów, R Tyflis, Orenburg i Władywo- 
stok. (e) 


Czy Rada Kasy Chorych 
zostanie zwołana i 


W najbliższych dniach upływa termin 
w którym ma nastąpić wylosowanie nie- 
których członków. zarządu i uzupełnienie 
tegoż przez radę Kasy Chorych. 

Jednakże, jak wiadomo, kadencja Kasy 
Chorych iuż się skończyła, a jedynie na 
mocy reskryptu Ministerstwa Pracy ka- 
dencje Kas Chorych zostały przedłużone 
do końca roku przyszłego. i 

Obecnie zak A AA nie 
wie, czy z przedłużeniem kadencji prze- 
dłuża się również. mandaty obecnych 
członków zarządu Kas, czy też wobec 
przedłużenia kadencji następuje normalny 
sposób wylosowanie jednych i wybór in- 
nych członków. i ; 

W celu usunięcia tych watpliwości za 
rząd Kasy Chorych zwrócił się z odpo- 
w'edniem pismem do okręgowego urzędu 
ubezpieczeń w Warszawie z prośbą o 
wyjaśnienie. 


Wypłata zapomóg. 


Dziś odbywać się będzie wypłata za- 
pomóg bezrobotnym pracownikom umy- 
słowym w lokalu oddziału P. U. P. P. 
przy uli. Al. Kościuszki nr. 9. 

Zapomogi będą wydawane  bezrobot- 
nym, którzy posiadają książeczki rejestra 
cyjne od nr. 1 do 1600. 

W poniedziałek zaś uskuteczniona zo- 
stanie wypłata według lezitymacyj od nr. 
1600 do końca. (w 
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„KURJER ŁÓDZKI”. — Piatek, 23 września 1927 roku. 


Pierwsi kandydaci na listach wyborezych. 


Ostatnie dni targów międzypartyjnych. 


Przygotowania do walki o mandaty. 


.* +. » 


Dzień każdy zbliża nas do ostatecz- 
nej rozgrywki wyborczej. 

Bliski już termin zgłaszania list kan- 
dydatów na radnych zmusił komitety wy 
borcze do uchylenia rąbka tajemnic i os- 
tatecznego zdecydowania się, kogo na 
czoło list wysunąć, 

Wczoraj podaliśmy, kto figuruje na 
czele Zjednoczonych Chrześcijańskich 
Związków oraz na czele NPR.-lewicy. 

Na czele listy Bloku Rzemieślniczego 
dr. Alfred Grohman. 

Na liście Bloku Pracowniczo-Robotni- 
czego adw. Bilyk. 

Polski Komitet Gospodarczy jeszcze 
nie ustalił listy. — Prawdopodobnie, ze 
względu na nadzieję pozyskania nowych 
grup, nastąpi to dopiero w ostatnim ter- 
minie. 

Poniżej podajemy też nazwiska kandy 
datów z listy pracowników umysłowych, 
NPR. - prawicy, bloku sjonistycznego i 
Bundu. 

Sobota i niedziela zapowiadają się bar 
dzo gorąco, Na zebraniach tych podane 
będą już do wiadomości pełne listy kan- 
dydatów i rozpocznie się przedostatni 
akt walki wyborczej. 


KANDYDACI NA RADNYCH W KOMI- 
SJACH WYBORCZYCH. 

W związku ze zbliżającym się termi- 
nem składania list kandydatów na rad- 
nych do głównej komisji wyborczej, 
zwrócili się w dniu wczorajszym do prze 
wodniczącego komisji głównej delegaci 
poszczególnych komitetów wyborczych 
celem rozstrzygnięcia kwestji, czy kan- 
dydat na radnego może pracować w ko- 
misji wyborczej. 

Sędzia Zaborowski zakomunikował 
delegacji, że wszelkie prace przygoto- 
wawcze komisji głównej są już zupełnie 
ukońcżone i że komisja w ciągu czterech 
dni, a mianowicie w dniach 26, 27, 28 i 29 
b.'m. przyjmować będzie listy kandyda- 
tów. Listy: doręczone w okresie później- 
szym bewzględnie nie będą przyjmowa= 
ne, 
Delegacja wskazała, iż w* komisjach 
obwodowych pracuje wiele osób, które 
kandydować będą do Rady Miejskiej z ra 
mienia różnych ugrupowań i dlatego 
wskazanem byłoby, ażeby nie brali oni 
udziału w pracach technicznych komisyj 
obwodowych. 

Przewodniczący komisji głównej nie 
zgodził się jednak z wywodami delegacji 
w tej sprawie, oświadczając, iż praca 
członków komisji nie jest tego rodzaju, by 
mogli oni w jakikolwiek sposób wpłynąć 
na bieg wypadków, to teź nie może być 
mowy, o usitnięciu ich z piastowanego sta 
nowiska. 


STOWARZYSZENIE TECHNIKÓW PO- 
PIERA POLSKI KOMITET GOSPODAR 


W środę wieczorem odbyło Stowarzy 
szenie Techników Polskich walne zebra- 
nie, na którem ożywioną i burzliwą dys- 
kusję wywołała sprawa ustosunkowania 
się do wyborów samorządowych w Ło- 
dzi, Początkowo bowiem podjęte zostały 
pertraktacje z „Resursą Rzemieślniczą* 
i utworzonym przez nią mieszczańskim 
blokiem wyborczym, przyczem technicy 
dążyli do połączenia tego bloku z polskim 
komitetem gospodarczym (Piotrkowska 
nr. 104), aby w ten sposób stworzyć jed- 
nolity front polskich zrzeszeń gospodar- 
czo - mieszczańskich. 

Rokowania pomiędzy temi dwoma ko 
mitetami wyborczemi nie doprowadziły 
jednak, przynajmniej narazie, do konsoli- 
dacii, wobec czego w łonie Stowarzysze- 


nia Techników zarysowały się poważne, 


wątpliwości, z kim iść do wyborów. Wąt- 
pliwości te znalazły swój wyraz na śro- 
dowem posiedzeniu. Ostatecznie jednak 
z całego szeregu przyczyn (m. in. rów- 
nież i ze względów politycznych) posta- 
nowiono do wyborów pójść razem z Blo- 
kiem Gospodarczym, a kandydatem tech- 
ników na liście wyborczej tego komitetu 
jest jeden z kierowniczych inżynierów e- 
lektrowni łódzkiej, St. Batkowski. (e) 


CZY REZERWIŚCI 5-go ROCZNIKA 
MAJĄ PRAWO DO GŁOSOWANIA? 
W dniu wczorajszym przedstawiciele 


Komitetu Wyborczego Związku Byłych 
Wojskowych i Inwalidów Wojennych 
zwrócili się do Głównej Komisji Wybor- 
czej z zapytaniem, czy mężczyźni uro- 
dzeni w 1905 roku, a którzy zostali zwol- 
nieni ostatnio po odbyciu służby wojsko- 
wej, mogą głosować podczas wyborów. 
do Rady Miejskiej? 

Przedstawiciele , wspomnianego Ko- 
mitetu otrzymali wyjaśnienie, iż zwolnie- 
ni rocznika 1905 mogą wziąć czynny u- 
dział w wyborach, jeżeli zostali zameldo- 
wani przed dniem 4 września r. b. t. j. 
przed terminem rozpisania wyborów 0- 
raz wykażą się, iż opuścili Łódź, nzasad- 
niwszy konieczność swego wyjazdu. 

Wspomniane wyjaśnienie dotyczy rów 
nież innych osób. 

Należy zaznaczyć, iż mężczyźni 
wspomnianego rocznika nie będą mogli 
wziąć udziału w głosowaniu w myśl po- 
wyższego wyjaśnienia, gdyż zostali zwol 
nieni ze służby czynnej dopiero kilka dni 
temu. (u) 


ODEZWY PODKOMITETU KOBIECE- 
GO ORGANIZACYI  CHRZEŚCIJAŃ- 
SKICH. 

Na mieście ukazały się pierwsze ode- 
zwy Podkomitetu Kobiecego Zjednoczo- 

nych Organizacyj Chrześcijańskich, 

Podkomitet wspomniany urzęduje w 
sali Domu Ludowego przy ulicy Przejazd 
ir, 34 i w nadchodzącą niedzielę zwołuje 
kilka zebrań kobiet. (u) 


POSEOZENTAZARZARE, OKRĘGOWE 
(a) 


|. P. R. 


W dniu dzisiejszym o godz. 8 wiecz. 
przy ulicy Piotrkowskiej 91 odbędzie się 
posiedzenie Zarządu Okręgowego Naro- 
dowej Partii Robotniczej lewicy, (u) 


POSEŁ ĆWIAKOWSKI W ŁODZI. 

W dniu, onegdajszym przybył do Ło- 
dzi poseł Ćwiakowski na zebranie infor- 
macyjne oddziała łódzkiego Monarchisty 
cznej Organizacji Wszechstanowej. 

Na zebraniu przemawiał poseł Ćwia- 
kowski, prezes łódzkiego oddziału wspom 
nianej organizacji Melker Wielozierski i 
inni, którzy omówili sprawę wyborów do 
Rady Miejskiej. 

Po dłuższej dyskusii ostatecznie posta 
nowiono przyłączyć się do Komitetu Zrze 
szeń Gospodarczych przy Resursie Rze- 
mieślniczej, (u) 


KANDYDACI ROBOTNICZEGO KOMI- 
TETU WYBORCZEGO. 

W dniu wczorajszym odbyło się po- 
siedzenie pełnego Robotniczego Komite- 
tu Wyborczego (NPR.-prawica), na: któ- 
rem ustalona została lista kandydatów na 
radnych miejskich. Przy ustaleniu listy 
tej zostały w pierwszym rzędzie uwzględ 
nione związki zawodowe, wchodzące w 
skład kartelu Zjednoczenia Zawodowego 
Polskiego. Na pierwszem miejscu listy u- 
mieszczony został p. Kulczyński, kierow- 
nik Związku Włóknistego, na drugiem p. 
Jakubowski, prezes Związku Kolejarzy, 
na trzeciem p. Pałkowski, prezes dotycl 
czasowego Klubu NPR. w Radzie Mi 
skiej, na czwartem p. Stemborowski, kie- 
rownik Związku Pracowników Miejskich 
i Zakładów Użyteczności Publicznej. 

Dalej lista obsadzona została. przez 
przedstawicieli związków zawodowych 
przemysłu dzianego, budowłanego itd. 


LISTA KANDYDATÓW PRACOWNI: 
KÓW UMYSŁOWYCH. 


W dniu wczorajszym odbyło się po- 
siedzenie Komitetu Wyborczego Pracow- 
ników Umysłowych, na którem została 
ostatecznie sporządzona lista kandyda- 
tów na radnych m. Łodzi. Na pierwszem 
miejscu figuruje nazwisko dr. Antoniego 
"Tomaszewskiego, na drugiem Marji Więc 
kowskiej, urzędniczki Magistratu. 

Na posiedzeniu tem opracowano rów- 
nież odezwę do społeczeństwa, która koń 
czy się nawoływaniem do głosowania na 
listę Komitetu Pracowników  Umysło- 
wych. (i) 

INWALIDZI I B. WOJSKOWI IDĄ SA- 
MODZIELNIE. 


Wobec pojawiających się wiadomoś- 
ci, jakoby Komitet Wyborczy Związków 


Byłych Wojskowych 1 Inwalidów Wojen- 
nych do wyborów szedł razem ze,Związ- 
kiem Naprawy Rzeczypospolitej í Klubem 
„Partji Pracy czyli t. zw. Blokiem Pra- 
cowniczo - Robotniczym, wyżej wspom- 
niany Komitet wyjaśnia, iż do wyborów 
przystępuje z własną listą i nie ma nic 
wspólnego z wyżej „rzeczonym blokiem. 


W dniu wczorajszym odbyło się ogól- 
ne posiedzenie Komitetu Wyborczego 
Związków Byłych Wojskowych i Inwali- 
dów Wojennych, ha którem postanowio- 
no urządzić w dniu 25 b. m. o godz, 10-ei 
rano wiec przedwyborczy w sali kino - 
teatru „Imperial“ przy ulicy Zawadzkiej 


DELEGACI ZA orĘ O WYBO- 
ACH. 

W lokalu polskich związków zawodo 
wych odbyło się zebranie delegatów fa- 
brycznych i poborców związku „Praca“. 

ądku dziennym znajdowała się 
sprawa zbliżających się wyborów do Ra: 
dy Miejskiej, Ustalono system przeprowa 
dzenia agitacji wśród mas robotniczych 
na rzecz listy NPR.-lewicy. (b) 


PRÓBY STWORZENIA BLÓKU SANA- 
CYJNEGO. 


W ciągu driia wczorajszego pełnomoc: 
nicy bloku robotniczo - pracowniczego 
odbyli szereg konferencyj z różnemi ko- 
mitetami wyborczemi mniejszych ugru- 
powań, w celu wspólnego wystąpienia 
przy wyborach pod hasłem uzdrowienia 
gospodarki miejskiej. 

Pertraktacje te zostaną już dziś zakoń 
czone fuzją kilku komitetów wyborczych. 


LOKATORZY I SUBLOKATORZY. 

Komitet wyborczy lokatorów i sublo- 
katorów z p. Pawłowskim na czele ma 
nadzieję, przeprowadzenia dwóch kandy- 
datów do Rady Miejskiej. (b) 


PRZYGOTOWANIA DO WIECÓW N. S$. 

Na posiedzeniu komitetu wyborczego 
Niemieckiej Socjalistycznej Partji Pracy, 
na które przybyli kandydaci na radnych 
z tego komitetu, opracowano plan przer 
mówień kandydatów na pięciu wiecach, 
zapowiedzianych na sobotę i niedzielę w 
różnych punktach miasta. (i) 


BLOK LEWICY ` SOCJALISTYCZNEJ 
UTWORZONY. 
Prowadzone od kilku dni pertraktacje 
o utworzenie bloku wyborczego pomię- 
dzy niezależną socjalistyczną partją pra- 
cy, a organizacją radykalno-socjalistycz- 
nej inteligencji „Wolność“ zostały sfinal!- 
zowane. 


BLOK SJONISTYCZNY. 

Lista kandydatów bloku sjonistyczne- 
go, który narazie nie przekształcił się je- 
szcze w blok ogólno - żydowski została 
już ułożona. 


kier, ławnik Joel, Bialer, Kamiński i in 

Obecnie toczą się ostateczne pertral 
tacje w sprawie utworzenia bloku ogól- 
no - żydowskiego. 


STARZY ZNAJOMI. 

Onegdaj odbyło się posiedzenie komi- 
tetu wyborczego Bundu, na którem usta- 
lono listę kandydatów na radnych. — Na 
pierwszem miejscu figuruje nazwisko b. 
radnego Lichter jna, na drugiem — b. 
radnego Poznańskiego i na trzeciem — b, 
radnego Milmana. [0) 


SOBOTA — DNIEM WIECÓW ŻYDOW 
SKICH. 


W dniu jutrzejszym odbędzie się prze- 
szło 30 wieców i zebrań przedwybor- 
czych poszczególnych ugrupowań żydow 
skich. 

Wiece te odbędą się w godzinach przed 
południowych i popołudniowych, przy- 
czem ilość wieców zostanie jeszcze zwięk 
szona, gdyż niektóre komitety wyborcze 
starają się jeszcze o wolne sale. 


EPE | 


W ubiegłym tygodniu zawitała do Ło- 
dzi ì wystawiła bogactwo eksponatów z 
dziedziny wytwórczości krajowej Wysta- 
wa Ruchoma Prób i Wzorów, impreza ze 
względu na swój charakter społeczny zor 
ganizowana pod protektoratem Minister- 
stwa Przemysłu i Handlu. 

W pięknym parku. na tle klombów i 
kwietników* stanęły malownicze kioski, 
w których wystawiły próby i wzory 
swei wytwórczości liczne firmy łódzkie 
obok mnóstwa kiosków firm krajowych. 

Z obowiązku dziennikarskiego wybra- 
liśmy się na teren wystawy. 

Przed nami roztacza 
sze dni jesieni, pełen ur 


p. dyr. Stachowicza, który udzielił nam 
szereg cennych informacyj, udaliśmy się 
na miejsce właściwej wystawy, któń 
wny pawilon zaopatrzony iest Że, 
Z doboru wystawionych wzorów bije 
zharmonizowanie warunków  estetycz- 
nych z tendencją umiejętnego skoncentro 
wania nagromadzonego materjału. 

Z całości widać, iż impreza 
głęboko przemyślana. 

Spacer nasz po wystawie ogranicza 
się wyłącznie do spenetrowania į zapozna 
nia się z różnorodnością wystawtonych 
eksponatów. Specjalnie uwagę zwracają 
stoiska firm przemysłowych i kupieckich 
Łodzi, która nadspodziewanie liczny wzię 
ła udział w imprezie. 

Wchodzimy zatem do głównego pawi 
lonu. Pierwsze wrażenie olśniewające; 
kędy rzucisz okiem — kioski, buksy, kolo- 
ry, złocenia, najprzeróżniejsze formy i u- 
grupowania — słowem wystawa. 

Próbujemy rozejrzeć się. Niewątpli- 
wie uwagę naszą przykuwa stoisko zakła 
dów gazowych, w dziale których obrała 


została 


sobie miejsce Gazownia Miejska. Wszę- 
dy nowości, ciekawe, pożyteczne i obli- 
czone na ekomomię. Nieco dalej wyróż- 
nia się kiosk urzadzeń miejskich Magistra 
tu m. Łodzi. Wielka rozmaitość prac. 
Na szczególną uwagę zasługują prace do- 
mów wychowawczych. 

Dia milusińskich jest tutaj wiele rado- 
ści i pociechy. Oto tu i ówdzie zajmują 
miejsca kioski z zabawkami artystyczne- 


i 

Nieco dłużej należy zatrzymać się 
przed eksponatami wyrobów bawełnia- 
nych, których dział zawiera kompletny 
wybór prób i wzorów firm Scheiblera 1 
Grohmana, L. Geyera i innych. To cały 
polski Manchester. 

W dziale ciężkim rzuca się w oczy 
kilkanaście firm łódzkich, z których ze 
względu na mnogość wymienić należy fa 
brykę motorów H. Wagnera, fabrykę ar- 
matur ì odlewnię metali B, Góreckiego. 


motory elektryczne  Drutowskiego -f 
Imassa, powozy Kulpińskiego i Kalb- 
rennera. 


Dla smakoszów t miłośników słody- 
czy wielki jest na wystawie wybór, a 
więc czekolada į cukry Gostomskiego. 

Zwolenników... tradycii pociąga wy- 
sława wódek í likierów Przeworskiego, 
rafineria spirytusu ks, Lubomirskiego, 
skład w Łodzi i wiele innych, w których 
także można skosztować wonnego. a nfe- 
abyt niebezpiecznego napoju. 

Dla gospodyń i gosposi ciekawy jest 

k, zawierajacy mydła do prania, my- 
etowe, lustra, herbata. nasiona. 
esencje ocłowe, Odkurzacze, platery. por 
celana- stołowa i techniczna, proszki do 
pieczenia inne niezbedne w gospodar- 
stwie domowem przybory. — Tysiącem 
barw wspaniałych } odcieni mienią się kfo 


Uroczyste poświęcenie sanatorium w Łagiewnikach. 


Wczoraj, o godz. 11-ej przed połu- 
dniem, odbyła się uroczystość poświęce- 
mia sanatorium dla dzieci piersiowo cho- 
rych w majątku miejskim w Łagiewni- 
kach, 

W uroczystości wzięło udział szereg 
przedstawicieli władz duchownych, pań- 
stwowych 4 komunalnych, Rady Miej- 
skiej, świata lekarskiego, m. J- ©, kS 
biskup W. Tymieniecki, wicewojewoda 
S, Lewicki, naczelnik Wydz. Samorządo- 
wego M. Zakrzewski, nacz. wojew. urzę- 
du zdrowia dr. S. Skalski, star, A, Rżew- 
ski, kom. wojew. pol, państw. insp. P. 
Foerster, prezes Rady Miejskiej dr. B, Fi- 
ohna, wioeprezydenci inż. W. Wojewódz 

EEEE Z ZEP etz 


Samolotem 


ki i W. Groszkowski, ławnicy W. Adam- 
ski 1 A. Joel, radni: W. Credowa, S. Mil- 
man, W. Nowicki, S. Pfeiffer, dyr. Kasy 


działu Zdrowołtności Publ. St. Kempner, 
przewodniczący sekcji do walki z gruźlicą 
dr. S. Sterling, inspektor szpitałnietwa 
miejskiego dr. E. Mittelstaedt, insp. sant- 
tarny miejski dr. A. Starzyński, szereg 
aaczelników wydziałów oraz wyższych 
irzędńitków Magistratu, grono zaproszo- 
nych gości i t. d. 

Uroczystość rozpoczęła msza św., kłó 


do szpitala. 


Przy szpitalu w Bronx (Stany Zjean.] wybudowane zostanąw najbliż- 
szym czasie hangary dla ambulansów samolotowych, któremi cho- 


rzy przywożeni będą do szpitala. 


Na obrazku naszym, widzimy 


specjalną rampę, po której samolot będzie się mógł spokojnie po- e 


suwać do głównej bramy 
dziełem członka personelu 


szpitalnej, Ciekawy ten projekt jest 
lekarskiego d-ra Aleksandra Solkina. 


„KURIER ŁÓDZKI”. — Piątek. 23 września 1927 roku. 


Zywa księga dorobku narodowego. 


gaer pr Wystawie Ruthomej prób i Wzgrów Przemysłu Heajoogo. 


Impreza, łącząca piękno z pożytkiem. 


ski, prezentujące pięknie wykonane obu- 
wie į lakiery, między innemi kiosk firmy 
Kowalczyk, 

Osłodę życia reprezentują tu godnie 
krajowe wytwórnie win i miodów, 

Dia przemysłowców i rękodzielników 
prowadzących warsztaty mechaniczne— 
duże zainteresowanie przedstawiają stoi 
ska, zawierające ciekawe eksponaty z tej 
dziedziny. 

I rolnicy znajdują na wystawie swój 
kiosk, liczni zaś zwolennicy dobrej kawy 
napawają się jej silnym aromatem. 

Niepodobna wypowiedzieć się wyczer 
pująco o całości wystawy, pozostawia- 
my to zatem tym wszystkim, którzy za- 
cieka'wieni wystawą, pośpieszą sami za- 
poznać się z jei bogactwem. 

Wystawa Ruchoma Prób i Wzorów 
Przemysłu Krajowego w parku „Hele- 
nów“ — to impreza łącząca w sobie pięk 
no z pożytkiem. Po za dydaktycznem 1 
handlowem znaczeniem oraz zapoznawa- 
niem szerokich warstw społeczeństwa z 
dziedziną produkcji krajowej nastrwa ona 
mnóstwo niewyczerpanych atrakcyj. któ- 
re pozwalają zwiedzającym zapomnieć 0 
powszednich troskach dnia. Radjo-kon- 
certy, orkiestra Namysłowskiego, filmo- 
wanie osób zwiedzatacych wystawę, od- 
czyty z ilustracjami świetlnemi, wreszcie 
szereg miłych temu podobriych rozrywek 
wytworza atmosfere miłą z lekkim nastro 
jem. Wystawa zdobyła już całkowite u- 
zname szerokiego ogółu. Zwiedzają ją 
wszyscy. Na teren wystawy nadcfągają 
szereg! młodzieży szkół średnich | zawo- 
dowych. dla których wystawa jest żywą 
ksiega dorobku narodowego, więc jako 
taką zwiedzajcie, warto bowiem bez stra- 
ty czasu zapoznać się z nią. SiE 


PINTERE YE YTY POZ EE EE CZEKA 


MME 


rą w kaplicy sanatorium odprawił J. E. 
ks. biskup W. Tymienfecki w asystencji 
ks. superjora St. Sopucha oraz O. gwar- 
djana B. Strycznego, dokonując następnie 
poświęcenia całego gmachu sanatorjum 

Po zwiedzeniu zakładu odbyło się 
skromne śniadanie, w czasfe którego wy* 
głoszono szereg przemówień. 

Pierwszy zabrat głos wiceprezydent 
inż. W. Wojewódzki. który podkreślił m. 
in., iż uroczystość poświęcenia sanatorjum 
dla dzieci pierstowo chorych łącznie z nie 
dawna uroczystością poświęcenia lokalu 
sekcji do walki z rakiem — stanowią wa- 
żny etap na drodze zwalczania przez sa- 
morząd łódzki dwu tak potężnych wro- 
gów ludzkości, jak rak i gruźlica. Wska- 
zując na wielkie wysiłki samorządu w kie 
runku zapewnienia mieszkańcom miasta 
jaknajlepszych warmmków higienicznych I 
sfnitamych oraz udostępnienia zarówno 
dorosłym jak i dziecłom korzystania ze 
wszelkich zdobyczy na polu lecznictwa— 
zakończy! p. wiceprezydent życzeniami 
jalknajpomyślniejszego rozwoju nowej in- 
stytucii miejskiej. 

Z kolej ławnik Wydziału Zdrowotności 
Publ., p. A. Joel, skreślił pokrótce histo- 
rię powstania oraz przedstawił krótki za- 
rys dotychczasowej działalności sanator- 
jum w Łagiewnikach. poczem zabrał głos 
p. wicewojewoda S. Lewicki, który imfe- 
niem własnem złożył samorządowi łódz- 
kienm serdeczne życzenia z racji powoła- 
nia do życia tak zbawiennej i ze wszech 
miar potrzebnej instytucji. 

Następnie przewodniczący sekcjł do 
walki z gruźlicą, dr. S. Sterling, zobrazo- 
wał z punktu widzenia lekarskiego gma- 
czenie i doniosłość sanatorjim w Łagie- 
"wnikach, mającego za zadanie ochronę 
dzieci przed gruźlicą. poczem m. starosta 
A. Rżewski wyraził gorące uznanie wła- 
dzom samorządowym miejskim za fnicja- 
tywe, w kierunku realizacji co raz to no- 

* wych zamierzeń w dziedzinie zdrowotno 
ści, szczególnie na polu walki z gruźlicą, 
które to poczynania stanowią prawdziwą 
chlube naszego miasta. 

Wkońcu przemawiał kierownik szpita 
la w Kochanówce, dr. Siwiński, podno- 
sząc zasługi Wydziału Zdrowotności Pu- 
blicznej Magistratu, położone dla Iudnoścí 
miasta Łodzi, 

Po śniadantu obecni zwiedzili poszcze- 
gólne obiekty oraz najbliższą okolice za- 
kładu oprowadzani przez kierownictwo 
sanatorium z lekarzem zakładowym dr. 
"arasiem na czele. 
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Na marginesie. 


„Emocje“ przedwykwrcze. 


No, nareszcie jakaś emocja w Łodzi, Strajki 
już się sprzykrzyly, przejadły, — nawet ostatni — 
pracowników szewckich l piekarzy nie zdołał 
wzbudzić głębszego zainteresowania! 

Jesteśmy na tym punkcie znieczuleni! Ot — 
taki sześćsettysięczny zespół cierpiętników! Bo 
przyznajmy się szczerze, jakież to wiełlcomiejskie 
mamy atrakcje w Łodzi. 

Czy mamy tu w londyńskim styhr „Hyde - 
Park". — czy w paryskim—„MoulinsRouge",— 
czy w amerykańskim — mecze bokserskie, czy 
w portugalskim stylu rewolucję przy każdej zmie 
nie księżyca! Nie! 

Nawet trąby powietrzne omijają nas! Nie od- 
czirwamy też dreszczy trzęsień, z wylątkiem tych 
powszednich, w czasie jazdy po ulicach, łódzkich! 

Lecz tam w krajach podziemnych wstrząsów, 
cierpi się krótko dub wcale! A u nas — jadąc 
taksówką lub dorożką np. do stacji Kaliskiej, mo- 
żna wszystkie grzechy kilku pokoleń wytrząść! 
Nie mając wszystkich własnych zębów —- nie mo 
żna nawet rozmawiać podczas takiej Jazdy! 

Lecz każdy ma swój moment, swój czas, swój 
okres. I Łódź się go doczekała! 

I oto stoimy u stóp, czy wrót wyborów! Sa 
to okresy t. zw. nieregulame! Czasem prędzej, 
czasem później! Zależnie od wewnętrznego na- 
pięcia 1 zewnętrznego ciśnienia! 

Przeżywamy obecnie okres przedwiyborczy. 
Agituemy myślą, mową i uczynkiem. Łowimv 
ditsze wyborców, jak Polinezyjczycy pety w 
morskich czeluściach. Tylko omi lepiej nływalat 
I nie wydobywają kombinowanych dźwięków, 
aby nie zwabić nieoswołonych rekinów. 

A u nas wszystkie tamtany w grze! 

Biedny wyborco! Za co ty tak cierpisz? 

Wsluchujesz się w odezwy komitetów wy- 
borczych. przeżuwasz w duchu programy 1 ha- 
sta, — widzisz wokół siebie samych cmdotwór- 
ców, fakirów samorządowych, wyjątkowych kan 
dydatów do „zasięścia" na stolcach radzieckich! 

Jak to źle, że nauka meta-fizy-psycho-spiryty 
styczna mówi tylko o rozdwojeniu osotrrwości. 

Qdyby to można w dniu 9 października roz- 
piętnastkować się i uczynić zadość swym chui- 
ciom obywatelskim! 

Gdyby to każdy wyborca mógł mieć swego 
Guzika! Lecz skąd ich wziąć 343 tysiące?! 

T tak — jak narazie — mame widoki wybo- 
rów! 

Chyba, że wszystkie grupy się złeją 1 utwo- 
rza jeden „z lewa na prawo środkowy" komitet 
wyborczy. 

— Hape. — 


Zniżka artykułów 
kolonialnych. 


Z inicjatywy komisarjatu rządu na m. 
Łódź odbyła się konferencja z przedsta- 
wicielami stowarzyszeń drobnych kup- 
ców towarów kolonjalnych. Po dyskusji! 
uchwalono obnłżyć ceny artykułów spo- 
żywczych { wydać mowy'cennik Nr. 11. 

Postanowiono przestrzegać następuja- 
cych cen: (ceny dotychczasowe w na- 
wiasach) — masło śmietankowe oryginal 
ne zł. 7 (7.40), kasza perłowa 90 (1 zł). 
szlifowana 75 (79), peczak 75 gr. (80), 
gryczana palona 1.05 (1.10), jaglana za- 
graniczna 97 gr. (1.06). jaglana krajowa 
80 gr. (90), fasola biała I gat. 70 gr. (73). 
II gat, 55 gr. (60), groch polny luskanw 
zł. 1.40 (1.50), wieluch łuskany 1.70 zł. 
(2 zł.), kartofle 15 gr. (17) i cebula gr. 50 
za 1 kig. 

Wszyscy kupcy winni zaopatrzyć się 
dziś w nowy cennik, (b) 


Z MIEJSKIEJ GALERJI SZTUKI. 


W niedzielę, o godzinie 8-ei wieczo* 
rem, znakomity artysta dramatyczny, Jul- 
jusz Osterwa, rozpocznie szereg prelek- 
cyj w sali wystawowej niezwykle intere 
sującą konferencją o „Zadaniach artysty- 
cznych i realizacji swych dążeń teatru 
„Reduta“. Bilety wejścia w firmie W. Sal 
wy (Moniuszki 2) oraz w kasie Miejskiej 
Galerii Sztuki. 

Jak wiadomo, idei powstania teatru 
artystycznego poświęcił Juljusz Osterwa 
swój talent i wiedzę, Sukcesy dotychcza- 
sowej pracy stały się doniosłym czynni- 
kiem kulturalnego rozwoju naszych kre- 
sów. Po za głębokiem odczuciem istoty 
sztuki dramatycznej, posiada Juljusz O- 
sterwa wdzięk krasomówczy, który nie- 
wątpliwie oddziała na słuchaczy niedziel- 
nego odczytu. 


NOCNE DYŻURY APTEK. 


Dziś dyżurują apteki: N. Epsztajna 
(Piotrkowska 225), M. Bartoszewskiego 
(Piotrkowska 95), M. Rozenbluma (Ce- 
gielniana 12). Gorfeina (Wschodnia 54). 
J. Koprowskiego (Nowomiejska 15). (b 


Z 
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OSOBISTE. 

P. Bronisław Robak, dotychczasowy 
zastępca inspektora szkolnego na powiat 
łódzki, mianowany został inspektorem 
szkolnym na powiat łaski z siedzibą w 
Pabjanicach. 


PEDAGOGICZNY KURS DLA MATU- 
RZYSTÓ 


Koło Polskiej Macierzy Szkolnej w 
Pabianicach w porozumieniu z władzami 
szkolnemi zorganizowało jednoroczny 
kurs pedagogiczny dla maturzystów 
szkół średnich. 

Słuchacze kursu otrzymają dyplomy 
kwalifikacyjne po złożeniu egzaminu pe- 
dagogicznego przed komisją państwową. 

Zapisy na kurs rozpoczęły się. (u) 


ZARZĄDZENIA OCHRONNE. 

W najbliższych dniach władze miej- 
scowe otrzymają okólnik Generalnej Dy- 
rekcji Służby Zdrowia w sprawie natych- 
miastowego rejestrowania każdego przy- 
padku ostrego porażenia dziecięcego, 0 
ile taki zdarzyłby się w jakiejkolwiek 
miejscowości. Dotąd nie stwierdzono ani 
jednego wypadku tej choroby. 

Ze względu jednak na możliwość prze 
niesienia jej czy to przez granicę rumuń- 
ską, czy też przez niemiecką, szczególnie 
ruchliwą wobec powrotu z Niemiec robot 
ników sezonowych, zarządzenie powyż- 
sze jest konieczne. 


15 PAŹDZIERNIKA UPŁYWA TERMIN 
SKŁADANIA PRÓŚB O ZASIŁKI DLA 
REZERWISTÓW. 

Władze administracyjne otrzymały 
wczoraj rozporządzenie o zasiłkach dla 
rezerwistów, którzy w roku bieżącym od 
byli ćwiczenia wojskowe. 

Rozporządzenie to przewiduje, iż us- 
tawowy termin przyjmowania podań o- 
kreślony jest na 1 miesiąc po ukazaniu się 
rozporządzenia w „Dzienniku Ustaw*, — 
Wobec tego zaś, iż rozporządzenie to u- 
kazało się w „Dzienniku Ustaw“ w dniu 
15 b. m, termin prekluzyjny dla składania 
podań mija w dniu 15 października b. r. 

Do tego dnia biuro wojskowo - policyj 
ne Magistratu będzie wydawało i przyj- 
mowało odpowiednie formularze, po u- 
pływie zaś tego terminu żadne prośby u- 
względniane nie będą. 6 


DODATKOWA KOMISJA POBOROWA. 

W dniu 28 b. m. w lokalu biura woj- 
skowo - policyjnego przy ulicy Traugutta 
nr. 10 urzędować będzie dodatkowa ko- 
misja poborowa dla roczników od 1883 
do 1903 włącznie. 

Do przeglądu stawić się winni pobo- 
rowi, którzy nie mają uregulowanego sto- 
sunku do służby wojskowej. 

Poborowi, którzy nie zgłoszą się w 
tym dniu do przeglądu, pociągnięci będą 
do odpowiedzialności w myśl ustawy o 
BA obowiązku służby wojsko- 
wej. i 


WŁAŚCICIELE FABRYK PLUSZU 
GROŻĄ REDUKCJA. 

Wczoraj krajowy Związek Przemysłu 
Włókienniczego nadesłał zarządowi Kla- 
sowego Związku Włókniarzy pismo z 
zawiadomieniem, że wystosował pismo 
do inspektora pracy i komisarza rządu z 
zakomunikowaniem, iż w dniu 14 b. m. 
tkacze pluszowi samorzutnie nie stawili 
się do pracy, wobec czego właściciele fa- 
bryk pluszu uważać będą stosunek najmu 
pracy za rozwiązany, o ile tkacze do dnia 
26 b. m. nie powrócą do pracy. 

Natychmiast po otrzymaniu powyższe 
go pisma, Klasowy Związek Włókniarzy 
złożył w Inspektoracie Pracy protest 
przeciwko takiemu stanowisku przemy- 
słowców. Związek bowiem zgłosił żąda- 
nia podwyżki płac i wyznaczył dwa termi 
ny dla ich załatwienia. Nie może więc 
być mowy o samowolnem porzuceniu pra 
cy przez tkaczy pluszowych. (r 


POŻAR MAGAZYNÓW PASZY. 

Wczoraj przy ulicy Zgierskiej 87 w 
magazynach paszy niejakiego Kaczyńskie 
go wybuchł pożar w jednopiętrowej szo- 
pie, napełnionej słomą, sianem, owsem i 
otrębatmi. i 

Przybyły na miejsce I i II oddziały 
straży ogniowej po godzinnej akcji ratow 
niczej ogień umiejscowiły. 

Przyczyny pożaru dotychczas nie u- 
stalono. Dochodzenie w toku. (u) 


STRAJK TKACZY. 

W tkalni Obrna przy ulicy Piotrkow- 
skiej 104 wybuchł strajk tkaczy na tle nie 
wyrabiania stawek. 

Dziś będzie interwenjował w fabryce 
przedstawiciel związku „Praca“. 


__ „KURIER ŁÓDZKI". — Piatek. 23 września 1927 rofn. r 


Groźne uosobienie prawa. 


tu wol antowat komaeniowi sadowemu i eozekutorncj podatkowem? 


Prawa przysługujące ściganym dłużnikom. 


Żyjemy w czasach, gdzie komornik, 
ściślej mówiąc egzekutor podatkowy, czu 
ie się w obrębie warszłatu kupca i prze- 
mysłowca. jak u siebie w domu. Obrazo- 
wo się wyrażając, prawie zeń nie wycho- 
dzi. Ale nie zawsze umie się on tam zna- 
leźć, jak należy i jak tego jego twardy 
niewesoły obowiązek wymaga. 

Dziś po największej części tedy zia- 
wia się egzekutor w sklepie kupca lub 
pracowni rzemieślnfka z tytułem zaległo- 
ści podatkowych. Czynność tę wolno mu 
wykonywać bez asystencji władz sądo- 
wych. 

Ale w pewnych wypadkach nie wolno 
mu wykonywać tych czynności bez asy- 
stencji urzędnika policyjnego. Takiemí 
wypadkami są: Gdy zastanie dom egze- 
kwowanego zamkniety lub gotam wogóle 
wpuścić nie chcą. gdy mu wreszcie przy 
wykonywaniu jego smutnego obrządku 
wstręty czynią nieoczekiwane. Również 
konieczną jest obecność polfcianta, gdy 
w obrębie domostwa są tylko dzieci a 
m w domu ani jednej osoby doro- 
słej. 

Władze skarbowe pierwszej instancji 
egzekwuja swoje zaległości albo przez 
swego urzędnika, albo też zlecają je do 
wykonania miejscowej kolumnie a raczej 
jej organowi podatki ściącajacemu. Wszel 
kie te czynności nadzoruje z wzędu Izba 
Skarbowa i do niej też należy skierować 
wszelkie zażalenia przeciw niestosowno- 
ści urzędowania eqzekutorów pierwszej 
instancji, 

Szczegółowo mówiąc, bez asystencił 
władzy sądowej sam eczeknior podatko- 
wy — a można go porównać do upraw- 
nień niemal z komornikiem sądowym — 
może dokonać zajęcja. oszacowania a z 
kolei sprzedaży ruchomości podatnika. 
Zająć jednak pretensję dłużnika a nawet 
iego prawa, hipotecznie zabezpieczone, 
me on tylko za wiedzą zezwoleniem 
sądu. 

Przed wykonaniem kroków eqzekucyj 
nych podatnik winien otrzymać na 14 dní 
przed tem upomnienie do zapłaty, które 
to tpomnienie winno wyraźnie powołać 
się na już wręczone w swoim czasie wez 
wanie płamicze. Krok ten z powodu nie 
jasnej w tym względzie instrukcji bywa 
często pwałcony. 

Co do porządku, w jakim komornik e- 
wentualnie egzekutor podatkowy winien 
zajmować przedmioty, to tnstrukcją jego 
jest reprezentantem, może go w danym 
Zajęciu tedy ulegają najpierw przedmioty 
nie zakwestionowane, t i. takie, których 
nie zajęła jeszcze jakaś inna osoba 3-0/a 
na swoją rzecz. Dopiero w braku takich 
przedmiotów może komornik i na nie roz 
ciągnąć swą ciężką rękę í zająć je, ale tyl 
ko w t. zw. stopniu drugim, czyli o ile 
reszta pozostałości po ich sprzedaży po- 
zostanie lub też pierwszy tytuł zajęcia z 
jakiegokolwiek bądź powodu odpadnie. 

Ważnem jest bardzo uprawnienie e- 
gzekwującego, wedlug którego ma on pra 
wo, gdy zack i wypadek spółki lub t. 
zw. poręczenia solidarnego, wybierać do 
egzekucji majątek jednego lub drugiego 
wspólnika iub poręczyciela. 

Czy wolno wykonywać. egzekucyjne 
czynności w niedziele, dzień świąteczny 
lub też w porze nocnej?.. Zasadniczo 
nie. W wypadkach jednak nadzwyczaj- 
nych, odnosna władza, której egzekutor 
jest pod tym wzgledem całkiem dokładna. 
wypadku z powodu wyjątkowo ważnych 
przyczyn ku temu specjalni: 


nie upoważnić. 
Na tego rodzaju jednak wypadki, o ile za 
chodzi domniemanie szykany, można się 
zażalić do odnośnej władzy wyższej. 
Rzecz naturalna, iż eczekwnjący wí- 
nien swą smutna czyrmość pełnić z tak- 
tem f w sposób mieublfżający dłużnikowi, 
a zatem bez niepotrzebnego podnoszenia 
głosu į bez rozciągania tych czynności na 
długie godziny wtedy, gdy można je za- 
łatwić szybko i bez robienia w tym -celu 
głośnych a niepotrzeb! demomstracyj. 
Arcyważnem też bedzie pamiętać, iż 
dłużnik ma prawo w myśl ustawy zażą- 
dać wstrzymania kroków egzekucyjnych, 
lub też ograniczenia ich tylko do pewnej 
czes śliby wykonanie danego mandá- 
tu było połaczene z kompletną rui 
iatkowa egzekwowanego (specjalni l 
nym wypadku zalegającego podatnika) 
lub też tmiemożliwiało mu ma przyszłość 
pełnienie swego zawodu | wogóle zarob- 
kowania w dotychczasowym  zalkresie 
swych normalnych uzdolnień. Z tego to 


powodu ustawa wyraźnie wyłącza pe- 
wne przedmioty urządzenia domowego z 
pod egzekucji oraz dokładnie mówi, fż nie 
podlegają bezwzględnie egzekucji te przed 
mioty bez których posiadania egzekwo- 
wany nie mógłby pełnić obowiązków za- 
wodu. Tu więc wyraźnie należy przypo- 
mnieć, iż nie podlegają egzekucii, również 
naczynia í zapasy towarowe niezbędne do 
prowadzenia apteki, obrączki ślubne dłuż 
nika, portrety rodzinne, ordery í oznaki 


honorowe oraz książki szkolne i handlo 
we, potrzebne do użytku dłużnika, wspar- 
cie udzielone dłużnikowi z funduszów pu- 
blicznych w naturaljach wskutek klęski 
elementarnej ubrania, łóżka, bielizna, 
sprzęty domowe j kuchenne, o ile te przed 
mioty są niezbędne dłużnikowi i człon- 
kom jego rodziny z nim we wspólność” 
domowej żyjącym oraz jego służbie. żyw 
ność i opał potrzebny na 14 dni dłużniko- 
wi i jego rodzinie, 


ateak urzędniów w Bani Dyskontomym Uarszangiim, 


Sytuacja bez zmiany. 


Tak żuż donosiliśmy urzędnicy Barku 
Dyskontoweze Warszawskiego porzucili 
gremjalnie pracę. 

Podłoże strajku jest nast pującc: 

Przed kilku dniami Zrzeszenie Urzęd- 
ników Banka zwróciło się do dyrekcji z 
żądaniem unormowania warunków pracy 
1 ustalenia niezbędnego minimum, jak rów 
nież wypłacenia zapomogi drożyźnianej. 

Dyrekcja Banku zaproponowała nie- 
wielkie podwyżki, które urzędnicy uznali 
za niewystarczające. Co się tyczy jedno- 
razowej zapomogi, dyrekcia ofiarowała 
zapomoge w wysokości połowy miesięcz- 
nej pensji. Urzędnicy jednakże warunków 
tych nie przyjęli i byli zmuszeni rozpo- 
cząć strajk, który ma charakter zupełnie 
spokojny, lecz stanowczy. 

W pierwszym dniu strajku ze strony 
dyrekcji nie poczyniono żadnych kroków, 
aby zlikwidować zatarg. Opierając się na 
bliżej nieokreślonych przesłankach za- 
wiadomiono klijentelę, że strajk w ciągu 
24 godzin będzie zlikwidowany. 


Równocześnie ze strajkiem w centrali, 
wybuchł strajk w oddziałach: lwowskim, 
drohobyskim i łódzkim. Zrzeszenie Pra 
cowników Banku Dyskonto 
szawskiego otrzymało równi: 4 
nie ze strony Zrzeszeń Urzędniczych wię 
kszych Banków, że w razie potrzeby po- 
prą one strajkujących — nie tylko mater- 
jalnie, lecz ogłoszą strajk protestacyjny. 
Również wiedeński „Rejchsverein*, któ: 
ry ma wielki wpływ na kapitały Banku 
Dyskontowego, nadesłał depeszę gratu- 
lacyjną, zachęcającą pracowników do 
przeprowadzenia swoich postulatów. 

Do strajku przyłączył się cały perso- 
nel, z wyjątkiem czterech urzędników. 

Zaznaczyć należy, że w prawdziwie 
obywatelskiem poczuciu Bank Handlowy 
w Łodzi, gdzie płace były stosunkowo 
wyższe, przyznał wczoraj pracownikom 
z wlasnej inicjatywy podwyżkę płac od 
25 — 125 złotych 


Kinematograf na służbie medycyny. 


Postęp filmu w dziedzinie chiruroji. 


Kinematograf, który już dziś stanowi 
swego rodzaju potęgę, gdyż wdarł się ja- 
ko nieodzowna część do majprzeróżniej- 
szych dziedzin tudzkiego życia į ludzkiej 
umiejętności, także í w medycynie zdoby- 
wa sobie coraz pocześniejsze miej 

Niektórzy lekarze już dzi 
wypadkach domagają sie „fi 
cienta, aby w ten sposób uzyskać najdo- 
kładniejszy przebieg i rozwój choroby. 
Szczególniej specjaliści od płuc próbują 
szeroko stosować ten mowy środek po- 
mocniczy i przyznać trzeba, że dla medy- 
cyny zdobyli bardzo ciekawe rezultaty. 

Największy jednak postęp zrobił film 
w dziedzinie chirurgji. Ciężkie, a zara- 
zem ciekawe dla medycyny zabiegi chi- 
rurgiczne są chwytane na taśmę filmową 
i służą do dalszych studjów. Przy opera- 
cjach brzusznych - wewnętrznych, kine- 
matograf oddaje duże usługi. Najmniejsze 
cięcie chwytane jest na taśmę, n że 
drżenie ręki jest zanotowane na filmie. 
Przy „wyświetlaniu* takiej operacji chi- 
rumgicznej widzimy, o ile właściwie ( zrę- 
cznie ręka i lancet lekarza pracował. Dla 
medyków, któnzy nie mogli być obecni 
przy operacił, takí film o ileż lepiej zastę- 
puje podręcznik, czy wykład. 

Na potrzeby medycyny dużo już tego 
rodzaju filmów: sporządzono, zwłaszcza z 
dziedziny ginekologiji. 
łajwiększy pożytek z filmu robią oczy 
wiście lekarze niemieccy. Należy do wy- 
iątku operacja, a przeprowadzała ja- 
kaś stawa lekarska, aby nie była sfilmo- 
wana. Studenci medycyny na uniwersy 
tetach niemieckich bardzo obszernie ko- 
rzystają z protekcji filmów lekarskich. 

Również we Francji kinematograf po- 
zyskał duże wzięcie w cie lekarskim. 
W szpitalu Saint-Louis niesłychanie cte- 
kawe eksperymenty są czyńione, aby do 

dy: . jako środek użyteczny o du- 
ści. wciąmiąć film.  Intere- 
by to tylko specjalistów, jakie fitm 
może wyjatkowe korzyści oddać dła nau- 
ki lekarskiej, dlatego odsyłamy ciekawych 
do właściwych Źródeł w tei materji. 

Dla nas, emocjonujących słe piękną 
grą Poli Negri, Głorji Swanson, Doris Ke- 

i r zy świadomość, że 


kinematos 
kich ni 


ws 
kich. 


ich dziedzinach imiejętności ludz= 
Jako hojny dawca wzruszeń arty- 


stycznych, jako wspanfały pedagog, jako 
cichy i skromny uczestnik pracy dla przy- 
szłości — kinematograt budzi w nas sza- 
cumek. Na nieszczęście są u nas ludzie, 
którzy tego uczucia nie podzielają j chcą 
zabić rozwój filmu podatkami. Jaka szko- 
da, że nasi ojcowie miasta nie wpadną do 
szpitala w Saint-Louis (a przecież z repre- 
zemtacją podróżują po świecie) 1 nie zoba- 
czą, jakich czarodziejskich rzeczy doko- 
nywuje. film, ten sam film, który oni tu 
w Polsce zwalczają. 

Trzeba bowiem przyjąć za pewnik, że 
tylko tam film zdobywa sobie szerokie 
zastosowanie w różnych dziedzinach spe- 
cjalności, gdzie kina stały się chlebem po- 
ha dla nieograniczonych mas ludz- 
kości. ' 


KINO Dom Ludowy 


ul, Przejazd 34. 


asa 

Dziś! 2 = Dziś! 

Od wtorku dola 20 do niedzieli 25 b, m, 
włącznie arcydzieło filmowe 


„Adu zaśnie śoiatło grz” 


(Zemsta modelki) 
Dramat przeznaczenie. 

W rolach głównych gwiazdy ekranu 
Jaqueline Logan i Percy Marmont 
Ceny miejsc: W dnie powszednie na 
wszystkie seansy, zaś w sobotę, niedzielę 
i święta od godz. 2 do 3 po południu 

I m.60 gr. II m. 30 gr. III m 20 ge. 
soboty, ziedziele i święta od godz. 3 
po poł. I m, 8Ogr, Tlm. 40 gr. III m. gr. 30 


Miejski Kinematograf Oświatowy 
Wodny Rynek 


Od wtorku, dnia 20-go do poniedziałku, dn. 26-g0 
września 1927 r. wł. 


NĘDZNICY 


Les Misérables) 
Serja IM i IV ostatnia Serja IM i rv. 


Dramat w 12 częściach podług xnanej powieści 
WIKTORA HUGO, > 


Następny program: 


KOŁO UDRĘKI (La Roue). 


Co dziś usłyszymy z qłośnicy 
radjo-aparatu ? 

Piątek. 23-20 września. z 

Warszawa, 1111 m. — 12.00 Sygnał czasu, ko- 
unikat totniczo-meteorologiczny, komunikaty P, 
A. T. nad program: 15.00 Komunikat meteorolo- 
giczny I gospodarczy; 15.20 Przerwa; 16.45 Ko- 
munikat Harcerski; 17,00 Odczyt p. t. „Twórcy 
odrodzenia współczesnej Italii" INI. Garibaldi, wy 
głosi prof. WI. Dzwonkowski; 17.25 Odczyt p. t. 
„Karaict polscy na ziemiach wschodnich“ wygłosi 
p. Eugeniusz Schummer; 17.50 Nad program, ko- 
munikaty; 18,00 Koncert popołudniowy. Wyko- 
awcy: Gabrjela Jabłońska (skrz.), Marja Roń- 
a (śpiew) i prof. Jerzy Lefeld (akomp.); 1900 
Komunikaty P. A. T.; 19,15 Rozmaitości, wypowie 
p. Lawiński; 19.85 Odczyt p. t. „Sport strzelec- 
ki, strzelanie małokalibrowe" (Dział „Sport I wy- 
chowanie fizyczne”), wygłosi p. red. J, Szyszko- 
Boluszz 20.00 Komunikat rolniczy; 20.15 Przerwa 
20.30 Koncert wieczorny, Wykonawcy: Stanisła- 
wa Arzasińska (śniew), Helena Kahm-Casella (a- 
kompaniament), Włodzimierz Kaczmar (śpiew), 
Kazimierz. Wiłkomirski (wiałoncz.) 1 Marja Wit- 
kom/rska. (akomp.); 22,00 Komunikaty policji, sy- 
«mał czasu, komunikat lotniczo-meteorologiczny, 
komunikaty P. A. T., nad program. 


Rejestracja rocznika 1909. 

Dziś przed komisją rejestracyjną w lo- 
kalu przy ulicy Traugutta 10, winni sta- 
wić się mężczyźni, urodzeni w roku 1909, 
zamieszkali w obrębie HI kom. pol. o na- 
zwiskach na litery E, F, G oraz z 8 kom. 
By, o nazwiskach na litery N, O, P, R, S, 
Sz. 

„ Jutro winni stawić się mężczyźni za- 
mieszkali w obrębie 3 kom. pol. o nazwi- 
skach na litery Ħ, Ch. I, I. K oraz z 8-go 
kom. pol. na litery T, U, W, Z, Ż. (b) 


PÓŁTORA ROKU WIEZIENIA ZA 
KRZYWOPRZYSIĘSTWO. 

Sąd Okręgowy w Piotrkowie skazał 
tilejakiego Antoniego Wójcika na półtora 
roku więzienią oraz Mariannę Kapuściń- 
ięzien(a za złożenie fałszy* 
w sądzie przectwko niejak'e 
zowi, który na podstawie 
tych zeznań skazany został niewinnie za 
rzekome zabójstwo na 8 łat ciężkiego wię 
zienia. (e. 


ZAGINIONY. 

Przed czterema tygodniami 10-letni 
Stefan Rajewski, zamieszkały przy ulicy 
Konstantynowskej 146 wyszedł z domu i 
dotychczas nie wrócił. Wszelki ślad o nim 
zaginął, W chwili opuszczenia domu był 
odziany w bronzowe ubranko, czapkę u- 
czniowską z zieloną wypustką, nogi miał 
bose. 

Po bezskutecznych poszukiwaniach i 
daremnem oczekiwaniu, rodzice zamel- 
dowali o zaginięciu chłopca wczoraj poli- 
cii, która wdrożyła poszukiwania. 


ZEBRANIE STRAJKUJĄCYCH PRA- 
COWNIKÓW SZEWCKICH. 

Wczoraj o godz. 6 wieczorem w sali 
O. K. Z. Z. przy ulicy Narutowicza 50 od- 
było się ogólne zebranie strajkujących 
pracowników szewckieh, przy udziale 
500 osób. 

Zebranie miało przebieg burzliwy. — 
Wielu referentów domagało się kontynuo 
wania podjętej akcji strajkowej aż do 
zwycięstwa. 

Pozatem omawiano sprawę urlopów 
pracowniczych oraz ubezpieczenia na wy 
padek bezrobocia i niezdolności do pracy. 

Na zakończenie zebrani uchwalili u- 
tworzyć specjalną komisję, któraby prze- 
strzegała pracowników nie stosunjących 
się do uchwał ogółu strajkujących. (r) 


Człowiek-mucha w Łodzi. 
Brawurowe popisy lekkoatle- 
tyczne akrobaty w parku 
„Wenecja“ 

Przed niedawnym czasem w Krako- 
wie, Warszawie i wielu innych miastach 
Polski popisywał się niezwykle śmiałemi 
ewolucjami na znacznej wysokości, do- 
Skonały lekkoatleta i ekwilibrysta „czło- 
wiek-mnucha*, $ 

Człowiek-mucha, który poza krajem 
występował również w Anglii i Ameryce, 
przybył wczoraj do Łodzi na szereg wy- 
stępów i będzie popisywał się w „parku 
Wenecja“ przy Szosie Pabjanickiej 47. 

Łodzianie będą więc mieli doskonałą 
okazię uirzenia mnóstwa ciekawych nu- 
merów sportowych, między innemi zaś 
wdrapywanie bez wszelkich środków po- 
mocniczych na kilkupiętrowy gładki bu- 


dynek. k 
Fenomenalny ten akrobata da kilka 


tylko występów. z których pierwszy na- 
stąpi jaż w dniu dzisiejszym w godzinach 
popołudniowych. 


„23 września 1927 _rokw, 


Wszechświatowy. znawca herbaty p. H. F, Mitchell, zajęty w Stanach Zje- 


dnoczonych próbą herbaty i sortowaniem jej według j 


jakości. 


ESAE SF SETY SA ARP AEC TT TO ZALANA TWP EERE 


Tajemnica zielonej planety. 


Świat ciemności i zimna. 


Na tym odcinku nieba jesiennego, gdzie 
największa z planet naszego systemu Sło- 
necznego, Jowisz, wszystkie inne gwia- 
zdy przyćmiewa siłą swoich promieni 
tam świeci również ledwie że widziana 
gwiazdka o słabem świetle, która w S0- 
czewce teleskopu przedstawia się jako 
mała, zielonem Światłem lśniąca tarcza. 
Gwiazdą tą jest planeta Uranus, o której 
dotychczas astronomowie wiedzą stosun- 
kowo mało, Właściwie współcześni astro 
nomowie, pomimo ogromnych postępów 
wiedzy astronomicznej i techniki telesko- 
pów, nie wiele więcej wiedzą o tej gwieź- 
dzie, aniżeli wiedział jej odkrywca, astro- 
nom Herschel w XVIII wieku. 

Uranus krąży wokół słońca w odleg- 
tości 2.900 milj. kl. Oddalenie jego od pun 
ktu środkowego tarczy słonecznej jest 19 
razy większe od dystansu, dzielącego 
słońce i ziemię. 

Kula armatnia, wystrzelona z ziemi, 
potrzebowałaby tysiąca lat, ażeby się do- 
stać do Uranusa. Nawet promień światła 
potrzebuje 2 i pół godzin, ażeby się do- 
stać z Uranusa na ziemię, 

Uranus niewątpliwie nie może posia- 
dać żadnego życia, albowiem warunki, 
panujące na tej planecie, wykluczają roz- 
wój istot organicznych. 

Wprawdzie najnowsze badania spek- 
troanalityczne wykazały że kula Uranusa 


jest otulona płaszczem atmosfery, co prze 
mawiałoby za istnieniem istot żywych na 
zielonej gwieździe ale z. drugiej strony 
faktem stwierdzonym jest, iż z powodu 
wielkiego oddalenia od słońca, na Uranu- 
sie panuje zimno nie do wytrzymania. — 
"Temperatura tak niska musiałaby zabić 
każde życie organiczne, przynajmniej w 
takiej formie, jak pojmują ją ludzie ziem- 
Scy. 

— Nierozstrzygnięty jest wprawdzie 
problem, w jakim stopniu własne ciepło 
planety wpływa na wzmożenie energji 
cieplnej, otrzymywanej od płomiennej 
gwiazdy dziennej. Np. na Jowiszu i na Sa 
turnie stwierdzono, że zachodzi taki wy- 
padek samoogrzania planety. 

Jednakowoż według dotychczasowych 
badań, zdaje się być rzeczą pewną, że 
Uranus jest śwlatem ciemności i zimna. 

Wskutek osobliwego nachylenia osi 0- 
brotu do odbywanej drogi planety, noce 
i dnie na Uranusie są bez porównania 
dłuższe, aniżeli na ziemi. ę 

Na biegunach Uranusa dzień i noc trwa 
ja po 42 lata, a nawet na równiku dwulet- 
ni dzień letni przychodzi po równie dłu- 
gotrwałej nocy zimowej. 

Trudno sobie wyobrazić, aby w ta- 
kich warunkach mogły żyć jakieś, istoty, 
choćby tylko trochę do ludzi podobne. 


Przez 50 lat w obronie mienia publicznego. 
Jubileusz Straży Ogniowej Ochotniczej w Wieluniu. 


W dniu 25 b. m. Straż Ogniowa Ochot 
nicza w Wieluniu obchodzić będzie 50- 
letni jubileusz swego istnienia, 

Straż ogniowa wieluńska zasługuje na 
szczególne wyróżnienie. W ciągu 50-lecia 
swego istnienia: likwidowała mnóstwo 
groźnych pożarów w pasie granicznym, 
wyjeżdżając niejednokrotnie do miejsco- 
wości odległych o 30 kim. Zawiązała się 
w roku 1877. Obecnie liczy 80 członków 
czynnych i 150 popierających, posiada or- 
kiestrę składającą się z 28 osób, jest bo- 


gato uposażona w sprzęt pożarniczy. Je- 
den jeszcze szczegół zasługuje na podkre 
ślenie: oto każdego dnia rano, w połud- 
nie i wieczorem na wieży ratusza trębacz 
strażacki gra, zwracając się ku zachodo- 
wi, w stronę granicy polsko - niemieckiej, 
ttejnał — „Rote“ Konopnickiej. Jest to do- 
wód, iż straż wieluńska zdaje sobie spra- 
wę, że ciąży na niej obowiązek nie tylko 
walki z niszczycielskim żywiołem ognia, 
lecz i obrony granicy państwa w wypad- 
ku najazdu wroga. (r) 


Olbrzymia fabryka samochodów w Łodzi. 
10 mili. dol. daje na ten cel kapitał zagraniczny. 


Przed kilku dniami bawili w Łodzi 
przedstawiciele jednego z wielkich kon- 
cernów. fabryk maszyni i motorów Anglii 
Soc. of Motors. Przedstawiciele finansi- 
stów angielskich odbyli szereg wstep- 
nych narad z reprezentantami przemysłu 
metalowego w okręgu łódzkim. Przed- 
miotem obrad była sprawa budowy: pod 
Łodzią fabryki samochodów, przyczem 
przedstawiciele kapitału zagranicznego 
zagwarantowali w tem przedsiębiorstwie 
udział w wysokości 2 mili. funtów szter- 
lingów. Wstępne pertraktacje kontynno- 
wane będą w najbliższym czasie w celu 
dokładniejszego sprecyzowania warun- 


ków. pod jakiemi możnaby było uzyskać 
na ten cel również i kapitały polskie. (e) 
EE 


ZAATARG W. FABRYCE BR. SUWAL- 
SKICH. 


W fabryce B-ci Suwalskich powstal 
zatarg na tle niestosowania przez zarząd 
wspomnianej fabryki urlopów, przypada- 
jących zatrudnionym tam robotnikom. 

Wczoraj w sprawie powyższej inter- 
weniował przedstawiciel  Chrześcijań- 
skich Związków Zawodowych. 

Tiyrekcja obiecała sprawe tę rozpo- 
znać. (u) 


TEATR MIEJSKI. 


Dzisiejsza premiera Teatru Miejskiego zapo- 
zma naszych bywalców premierowych z jednym 
z najudatniejszych utworów produkcji teatralne! 
francuskiej ubiegłego sezonu, — lekką komedją 
w 4 aktach (5 obrazach) pióra najpopularniejsze- 
go dziś komedjopisarza paryskiego Ludwika Ver- 
neuil'a (autora „Musisz być moją", „Orzeł czy 
reszka" i ln,) w przekładzie Gustawa Olechow- 
sklego p. t: „Panna Flute" (Mademoiselle Flute) 

Rzecz grana w ubiegłym sezonie zgórą 50 ra 
zy ztzędu na scenie Teatru Polskiego w War- 
szawie, da w roli tytułowej wyborną okazję p 
Stefanji Jarkowskiej do stworzenia nowej popi 
sowej kreacji aktorskiej. Jednocześnie wystąpi: 
w rolach większych po raz pierwszy w sezonie 
popularni 1 lubiani artyści naszego zespołu pp.: 
Antonina Dumajewska, Konstanty Tatarkiewicz. 
Kazimierz Szubert, Jan Mroziński, Kazimierz Fa- 
bisłak. y 

Z sit nowozaangażowanych přzypomni się pit- 
bliczności łódzkiej po kilkuletniej nieobecności 
znakomita artystka charakterystyczna p. Marja 
Dąbrowska oraz wystąpią w większych rolach 
pp.: F. Korzelska, K. Lubieńska, Fr. Brodniewicz. 
J. Chodecki, J. Winawer, wreszcie ze starej gwat 
dii p. W. Gurynowicz. 

Słowem premjera dzisiejsza będzie niejako 
sprezentowaniem znacznej części komedjowega 
zespołu trupy Teatru Miejskiego: 

Początek punktualnie o godz. 8 m, 30 wiecz. 


DODATKOWE WYSTĘPY JULJUSZA 
OSTERWY. 


J. Juljusz Osterwa uproszony przez dyrekcję 
wystąpi w „Księciu Niezłomnym* jeszcze trzy 
razy, a mianowicie: w niedzielę po południu (ce- 
ny popularne), poniedziałek wieczorem i w środę 
wieczorem przyszłego tygodnia. 


TEATR POPULARNY. 


Dziś po raz ostatni w sezonie wesoła kome- 
dja w 3-ch aktach „Mąż z grzeczności”. 

Jutro premiera „Teścia“, świetnej krotochwii 
pelnej zabawnych scen i sytuacyj, na tle wybo- 
rów do rady miejskiej. W głównej roli kandydata 
na radcę i burmistrza 'wystąpi Marjan Bielecki 
Reżyseria R. Urbańskiego. Początek przedsta- 
wień o godz. 8.20 wieczorem, koniec 10.30 wiecz. 

W niedzielę o godz. 4 po południu | o 8.20 wie 
ozorem „Teść'. k 

W sobotę i niedzielę kasa w teatrze czynna 
od 10 rano do 10 wieczór bez przerwy. Dla wy- 
gody naszej publiczności otwartą została od dnia 
wczorajszego druga kasa Teatru Popularnego na 
Placu Kościelnym Nr. 4 w kwiaciammi B-ci Dym- 
kowskich, czynna codziennie od godz. 1 po poł. 
do 7 wiecz. bez przerwy, w niedziele I święta od 
9 rano do 2 po południu. 4 

Jutro o godz. 4 po poł. przedstawienie po ce- 
nach najniższych. 


s 


PRZEDSTAWIENIE DLA MŁODZIEŻY SZKOL- 
Y NEJ. 

W nadchodzącą środę, 28 b. m, o godz, 4-6] 

po południu, odbędzie się przedstawienie dla mło 

dzieży, na którem dany będzie „Królewski Jedy- 


inak“ L. Rydla po cenach najniższych (1 zł. do 40 


groszy). 


TEATR POPULARNY W SALI GEYERA 
Jutro i w niedzielę ukaże się na drugiej sce- 
nie Teatru Popularnego w sall Geyera, świetna 
sztuka obyczajowa w 4-ch aktach „Popychadło* 
z Bronowską w Toli tytułowej. Pozostałe obsady 
tworzą: pp. Biskupska, Zastrzeżyńska, Norwidó- 
wna, Dębicz, Szafrański, Puchałski, Jarszewski 
Galęcki, Tąrtakowicz i inni, Reżyserja St. Debi 
cza. Kasa czynna w sobotę od 5 po pol. W nie. 
dzielę od 11 rano do 1 i od 2 do 9 wieczorem. 


OTWARCIE TRZECIEGO SEZONU PORAN- 
KÓW MUZYCZNYCH TOW. ŚPIEW. IM. 
MONIUSZKI. 


W niedzielę, 25 b. m. Tow. Śpiew. im. Mo- 
niuszki otwiera nowy sezon poranków muzycz- 
nych, które w okresie dwuletnim zdobyły sobie 
wśród szerokich warstw miłośników muzyki i 
Śpiewa zasłużone powodzenie. 

Program inauguracyjny niedzielnego poranku, 
będzie prawdziwa ucztą artystyczną dla audyto- 
rjum, niewątpliwie też sala wypełni się po brze- 
gi. Początek o godz. 12 m. 15 punktualnie. 

Bilety w cenie zł. 1.50 do 50 groszy nabywać 
można w kasie Teatru w niedziełę od godz. 10 
tano. 
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OSTATNIE WIADOMOŚCI. * 
Prusy Wschodnie w roll... okrętu. 


Minister rolnictwa Rzeszy za wojną gospodarczą 
z Polską. 


Tolegram własny „Kuriera ód" © 
Królewiec, 22 września. 

Podczas dalszych obrad kongresu na- 
cionalistycznego wygłosił minister rolmic- 
twa Schielle przemówienie przepojone 
szowinizmem. Żądał on mianowicię, aby 
Niemcy ty Import artykułów ży 
wnościowych z Polski. Niemcy muszą 
się uwolnić od nacisku blokady gospodar 
czej, która się wwydatnfa z konieczności 
sprowadzania żywności z zagranicy. Niem 
cy wydają 4 miljardy marek złotych rocz 
nie na spłaty procentów oraz na import 
żywności, Wobec tego bilans handlowy 
Rzeszy nierniecklej jest bierny, Dlatego 
mówcą żada wzmożenia produkojt nie- 
mieckiego rolnictwa, aby się umiezałeżnić 


od Polski. Specjalny naciski kłaść trzeba, 
jak twierdzi minister Schielle, na Prusy 
Wschodnie, które porównać można z okrę 
tem, znajdującym się na perem morzu w 
nafwiększam niebezpieczeństwie. —- 

Następny mówca poseł Schlame-Schoe 
ningen skrytykował ostro delegację ote- 
miecką w Genewie oświadczając, że dele- 
gacja ta i tym razem wraca z próżnemi 
rękoma. Następnie krzyknął głośno do 
zebranych nacjonalistów: Albo wszyscy 
się rozbroją, albo pozwolą nam zbroić się 
na nowo, 

Naojonaltstyczne atak) posła f mini- 
zj były witane owacyjnie przez zebra 
nych. 


Sowiety z kindżałem w zębach. 
Ustawiczne zbrojenia i militaryzacja kraju. 


xt Ryga, 22 września. 

„Krasnaja Gazeta“ donosi, że opuściło 
szkolę wojskową około 5 tysięcy nowych 
oficerów. 37% tych oficerów jest pocho- 
dzenia robotniczego, 33% pochodzenia 
włościańskiego, 79% wychowanków woj 
skowej szkoły, którzy wstępują do partii 
komumistycznej. Niedawno ukończono w 


Rosji f. zw. tydzień obrony. Według „Iz- 
wiest" wzbogacił on o 500 tysięcy no- 
wych członków Awijachim. Założono 898 
klubów wojskowych, 465 oddziałów ocho 
tniczych sanitarnych 1 163 nowych grup 
Awiachimu. Na cele Awiachimu zebrano 
1 miljon 700 tysfęcy rubli. 


KURJER SPORTOWY. 


Przed Ulimpjadą. 


Według ostatnich informacyj z mię- 
dzynarodowego komitetu "olimpijskiego, 
do programu zawodów lekkoatletycznych 
na igrzyskach IX Olimpiady w Amsterda- 
mie zostały włączone zawody lekkoatle- 
tyczne pań w następujących konkuren- 
ciach: bieg) na 200 i 800 mtr, skok wwyż 
1 bieg rozstawny 4 razy po 100 mtr. 

Możliwe, że program ten będzie roz- 
szerzony. Nam chodziłoby o dysk, w 
którym Konopacka mogłaby zająć dwa 
pierwsze miejsca. Sprinterek bowiem o 
międzynarodowej klasie nie mamy. O 
słabych pumktach kobiecej lekiko-afletyki 
należałoby pomyśleć. Dobrą propagandę 
lekko-atletyki wśród kobiet prowadzi 
Związek Strzelecki, który do progtamu 
ogólnopolskich zawodów, włączył ji kek- 
koatletykę kobiecą. Im więcej będzie ta- 
kich za w, im szersze koła społeczeń 
stwa będą zainteresowane spontem ko- 
biecym, tem większa jest gwarancja, że 
talenty w rodzaju Konopackiej się znajdą, 
a ma olimpiadę będziemy mieli drużynę 
zdolną z każdą inną zwycięsko walczyć. 


Lacoste mistrzem Ame- 
ryki. 


Mistrzostwo tennisowe Ameryki, w 
grze pojedyńczej panów, rozgrywane w 
Forest-Flill, zakończyło się. Finał odbył 
się pomiędzy Francuzem Rene Lacoste i 
Amerykaninem Bill Tildenem. Przedsta- 
stawiciel Francji, który zdobył ten tytuł 
w roku przeszłym, zatriumfował znów, 
bijąc Tildena w trzech setach, nie tracąc 
ani jednego (11:9, 6:8, 11:9). 

Lacoste spotykał się trzy razy z Tilde 
nem w tym sezonie i trzy razy został zwy 
cięzcą: w zawodach międzynarodowych 
Saint-Cloud, w meczu finałowym o puhar 
Davisa i w końcu w finale mistrzostw 
Stanów Zjednoczonych w grze pojedyń- 
czej panów. 

Ostatnie zwycięstwo stawia: u szczytu 
tennis francuski, a zwłaszcza Lacoste'a, 
dzięki któremu zespół francuski mógł w 
tym roku zdobyć puhar Davisa. 
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Ołbrzymia demonstracja sportowców w Pradze. 


V ubiegłą niedzielę odbyła się w Pradze Czeskiej olbrzymia me 


niiestacja sportowców z całej republiki czechosłowackiej, 
manifestacji było wywarcie nacisku na sfery rządowe w 


Lelem 
kierunku 


kosza w Pradze RAA sportowego. Na obrazku naszym 


znanego 


ubu sportoweśc „Sparta” w pochodzie. 


Pomoc finansowa dla pafistw zaatakowanych 
Rezolucja finlandzka w Lidze Narodów. 


Polska Agencja Telegraficzna. 
. Genewa, 22 września. 

s Szwajcarska Agencja Telegraficzna. 
Komisja rozbrojeniowa zgromadzenia Lí- 
gi Narodów przyjęła dzisiaj wieczorem re 
zolucję finlandzką, zwracającą się do rady 
Ligi Narodów z prośbą o polecenie odpo- 
wiednim komisjom kontynuowania badań 
nad planem finansowej pomocy zaatako- 
wanym państwom. 


Ostateczne opracowanie takiego piana 
ma być powierzone międzynarodowej kon 
ferenci) rozbrojeniowej, bądź specjałnym 
konferencjom. 

Ponadto komisja przyjęła sprawozda- 
nie delegata Salvadoru Guerrera, domaga 
jące się kontynuowania prac w sprawie 
zwołania wspólnej konferencii dla usta: 
nowienia międzynarodowego układu 0 
kontroli nad fabrykacja broni i armanicił. 


Wielki zwolennik pokoju. 


Frithjof Nanzen, norweski delegat 
w Genewie, wysunął projekt, doty- 
czący prawnego regulowania wszyst- 
kich sporów międzypaństwowych. 


Swietne zwycięstwo Wisły 
nad Fulgerulem (6:1). 


W dniu wczorajszym gościła w Kra- 
kowie rumuńska drużyna Fulgerul, która 
przed kilku dniami pokonała reprezenta- 
cję armii polskiej (5:4), a przedtem zwy“ 
ciężyła Cracovię (3:1) | grała z Legią na 
remis (2:2), $ 

Tym razem Rumuni zeszlì z boiska po- 
konani, a to dzięki wspantatej grze Wisły, 
która miała najlepszy dzień sezonu. x 

Do przerwy niewielka przewaga Wi- 
sły zamienfła się po przerwie w oblężenie 
bramki gości. Najlepsi w Fulcerulu bra- 
cia Tentzer, Barbu ; Stanciu. Bramki dla 
Wisły zdobyli Reyman I (4), Reyman II! 
i Skóra, a dla gości — Tentzer I. 

Sędzłowat p. Łaba. Widzów 1000. 

Brawo, Wisła! 


Komunikat Zarządu 
Ł. L. O. P. N. M 19 


z dnia 23 września 1927 r. 


1) Odwołuje się żawody o puhar w 
dniu 2411X, między R.K.S. „Widzew“ — 
Hakoah, gdyż Hakoah na ten dzień zawar! 
przedtem umowe na rozegranie zawodów 
z K. S. „Makabi“ (Warszawa); wobec 
czego zawody powyższe przesuwa się aa 
dzień 1 paźdz ka r. b., boisko przy ul 
Wodnej godz. 15 min. 30. 

2) Na podstawie § 3 regulaminu roz 
grywek o puhar t w związku z pktem 5 
Komunikatu Zarządu Ł.L.O.P.N. Nr. 18 
powierza się: 

a) G.M.S. funkcie gospodarza na zawo 
tach Union — W.K:S. i G.M,S. — Orkan 
w dniu 25 b. m., na boisku ŁKS. 

b) P.T.C. fimkcję gospodarza na za 
wodach P.T.C. — Ł.T.S.G. w dniu 25 b, 
m., boisko P.T.C. w Pabianicach. 

c) T.G.S. „Soká!“ Zgierz funkcję go- 
spodarza na zawodach Sokół — Pogoń w 
dniu 25 b. m. na boisku Sokola w Zgie- 
TZ: 

Do obowiązków gospodarza należy za 
łatwienie wszelkich formalności związa- 
nych z urzadzeniem zawodów, jak: kasa. 
, afisze, wyznaczenie bolska i t. d. 


B i cenniki na zawody za wyjątkiem 
z za, wyda sekretariat Ł/L.O.P.N., ul. 
Piotrkowska 108, w dniu 24 b. m., godzi- 


na 19-ta, po które winni się przedstawi- 
dele P. T.-C. i G. M. S. zgłosić. 

3) Ustala się następujące ceny wstę- 
pu na zawody o puhar na dzień 25 b. 
w Łodzi: trybuna 2 zł, w 
uczniowskie 50 gr., na prow. 
ce 1 zł, wejściowe 50 gr. 


Zarząd Ł. L. O. P, N. 


go 


Nadrenja tematem 


rozmów. 


Berlin, 22 września. 

Telegram własny „Kuriera Łódzkiezo”. 

Pisma niemieckie donoszą o zaprosz(= 
niu przez min, Stressemana min. Brianda 
ua śniadanie, podczas którego była rze- 
komo omawiana kwestja wcześniejsze! 
ewakuacji Nadrenii. 

Ze strony francuskiej podkreślano > 
naciskiem, iż ewakuacja Nadrenji może 
być tylko skuteczniona na podstawie 
wzajemności, przyczem ma się na myśli 
spłaty rat w myśl planu Davesa. 

(„Information* zaprzecza, jakoby” na 
tem śniadaniu poruszano jakiekolwiek te- 
maty polityczne). 


HERBATA PERŁÓW. 


Z oficerskiego pięcioboju 
Niemcy --- Szwecja. 


Podporucznik Thafelt (Szwecja) — zwy” 

cięzca w pięcioboju erskiem, przyj- 

muje życzenia szwedzkiego attache woj- 
skowego, 


Dr. Med. HELMAN, 


ordynujący w chorobach uszu, nosa, 

gardła i krtani, UL Piotrkowska nr, 68, 

Telefon 12-20, powrócił i wznowił przy- 

jęcia w godzinach od 10 ~12 w południe 
i od 5—7 wiecz. 


WOREK OO E SIE EREET 


RATUJCIE WŁOSY. 


Nawet zupełnie tysi mogą odzyskać 
piękne włosy, używając balsamu na po- 
rost włosów, który zapobiega wypada- 
niu, niszczy łupież, usuwa swędzenie gło- 
wy i pobudza do życia obumarłe cebulki 
włosów, również krem przeciwko pie- 
gom który w kilka dni usuwa piegi, żółte 
plamy i inne nieczystości twarzy. 

Do nabycia w Składzie Aptecznym 


K. Hermalina, Polkowska (l. 


"gz 


S 


surer Łódzki, 


Piątek, 23 września 1927 r. 


NOWA ANGIELSKA USTAWA 


o obrocie towarowym i znakach towarowych. 


cx) Zmierzch liberalizmu gospodarcze- 
go któremu przed wojną hołdowała prze- 
a część państw europejskich, najoczy 
ście) zaobserwować możemy na przy- 
kladzie tego pur sang liberalnego przed 
wojną kraju i państwa t, I. An Potęga 
ekonomiczna Albionu i eo po, d dzień 


nie się e Pałki w yspia- 
kim ograniczeniom regla- 
icyjnym, które na kontynencie tak 
wszechwładnie dziś formują międzynaro- 
dowy obrót towarowy. O ile jednak pre- 
stige „królowej mórz“ wymagał zachowa- 
nia tych pozorów utrzymania dawnego 
liberalizmu w dziedzinie stosunków han- 
ćlowych, względy oportunistyczne naka- 
zywały jej jednak wprowadzić widoczne 


ztóżniczkowanie produktów krajowych 
od towarów importowanych. aby w ten 
ając sie od swobodne; 


li. lecz jednocześnie ufa- 
4 ii naredowo-ekonomicznemu uówia- 
domieniu — przeprowadzić faktyczną Te- 
glamentacie towarów obcych mie tyle już 
na rynkach ile w poszczególnych gospo- 
darstwach swego kraju. Jakoż cel ten isto- 
taie W. Brytania osiągnęła wydaniem no- 
wej ustawy o znakach towarowych 1 
obrocie towarowym. 

Wymieniona ustawa przewiduje szcze- 
gółowo całą procedurę jakiej podlegać ma- 
ją towary zagraniczne jakoteż towary, 
pochodzące z dominjów zanim staną się 
przedmiotem normalnego obrotu handlo- 
wego, Dość skomplikowane przepisy nor- 
muja sposób wystawiania na sprzedaż 
oraz sprzedawania tych towarów w han- 
dlu hurtowym i detalicznym. O celu i do- 
niosłości ustawy informuje nas pierwszy 
iej artykuł. który glosi: 
" Nie wolno w granicach W. Brytanii 
sprzedawać, wystawiać, ani oferować to- 
warów importowanych, opatrzonych nic 
nie mówiącemi, lub mogącemi wprowa- 
dzać w błąd znakami firmowemi, o ile na 
obok oznaczenia firmy, lub zma- 
owego angielskiego przem 
ca względnie kupca tudzi 
miasta czy mi WOŚ jednoc oł 
królestw nie bedzie umieszczonego wyra- 
źnie znaku pierwomego pochodzenia to- 
waru. Za znak pierwotnego pochodzenia 
będzie uw a) przy towarach za- 
granicznych Foreign“, b) przy to- 
warach. pochodz. 1 z dominiów napis 

„Empire“, c) przy towarach. które zosta- 
ty ji 
Wy’ 
brytyjskiego imperium dla uszłachetni 
nia, względnie jakiegokolwiek przeistocze- 
mia — dokładne znaczenie tegoż kraju, 
którgby niezależnfe od napisów .. I 
lub „Empire“ wwidaczniało. skomplikowa- 
ny co do miejsca proces pozostawania da- 
nego towaru. 


Ustawodawca angielski nie poprzestał 
jednakże ma wprowadzeniu ogólnikowej 
tylko normy, która i tak w samei swej tre- 
ści byłabv dostatecznie rygorystyczna dla 
normalnego obrotu towarowego. 

Omawiana ustawa składa sie z dwóch 
głównych cześci: pierwsza z nich obej- 
muje drobiazcowe postanowienia. doty- 
czące przywozu różnych rodzajów towa- 
rów, druga zajmuje się specjalnie powoła- 
niem do życia osobnych wydziałów oraz 
ustaleniem wytycznych, według których 
owe wydziały przeprowadzać mają wyko- 
nanie ustawy w praktyce. Wydziały te 
mają decydować. w jaki sposób należy 
zaopatrywać znak towary imbortowa- 
ne, jaką funkcie maja w damych wypad- 
kach spełniać — jako organy nadzorcze — 
władze gminne. oraz jaką kare hadzie 


sprowadzało wszelkie uchybienie przepi- 
sów niniejszej ustawy. O drobiazgowości 
tych przepisów dać mogą pojecie nastę- 
pujące postanowienia: Pozwala sie handlu- 
jącym załączać do ofert próbki towarów 
nieopatrzone znakami pierwotnego pocho- 
dzenia. Nie wolno jednakże równocześnie 
towarów tych w ofertach opisywać w tem 
sposób, iżby kupujący mogli fałszywie 
wnioskować, że mają do czymienia z to- 
warami angielskiemi, Wszystkie towary 
importowane, z wyjątkiem niektórych tyl- 
ko towarów masowych, winny być opa- 
kowane. Z tego postanowienia wypłynę- 
ła konieczność unormowania kwestii opa- 
kowania etykletowego, kwestii p: 
wywanła i t. p. Przy tej sposoby 
zabronione zostało kupcom angiels 
umieszczanie na towarze importowanym 
względnie jego opakowaniu swych zna- 
ków lub napisów firmowych przed uprzed 
niem nałożeniem znaku pierwotnego po- 
chodzenia. Jeżeli importowany towar pa- 
kowany jest w paczki lub skrzynie kupiec 

angielski będzie mógł poprzestać ma na- 
łożeniu zwykłej banderoli czy nalepki 
przesyłkowei bez podanła zawartości tych 
że paczek czy skrzyń. jednakże fvlko w 
wypadkach gdy sam ich kształt przez cha 
rakterystyczne zszablonowanie go przez 
firmę nie będzie mógł naprowadzać my- 
śli, o.angie'skiem pochodzeniu ttwarów. 
Przy przepakowamiu towarów importo- 
wanych muszą być przestrzegane te same 
zasady, Umieszczenie znaku pierwotiiego 
pochodzenia towaru obok firmy czy znaku 
sprzedawcy angielskiego staje się popro- 
stu conditio sine qua mon legalnego dosta- 
nia się towaru importowanego w obrót 
handlowy. Od obowiązku tego zwolnione 
są tylko drobne towary reklamowe. jak np. 


notesiki, lusterka, scyzoryki i t p., które 
nie są faktycznie towarem w istem tego 
słowa znaczeniu. Pewne wyjątki dopu- 


szczalne są również dla towarów. stano- 
wiących materjał na opakowanie i etykle- 
ty dla produktów krajowych. Opakowanie 
zatem, choćby samo: było zrobione z ma- 
terjału zagranicznego, o ile dotyczy to- 
wari kraji wego, nie Ri nosić na sobie 
rwołnego. pochodzenia, 

tatni wyjątek e najjaskra 
acznia cała é zasady 
Jak 


wiej 
wiprowad 
już po 
ustawy 


i ; 
umite ste samym sposobem wy- 


konania tych nowych rygorów. W myśl 
niej mają zatem być powołane specjalne 
wydziały wykonawcze, każdy składają- 
cy się z trzech do pięciu osób zupełnie nie 
zależnych, to znaczy niezainteresowanych 
osobiście w prowadzeniu przedsiębłorstw 
handlowych. Wydziały owe będa miały 
za zadanie odpowiadać na różne pytania, 
stawiane im przez przemysłowców, kup- 
ców. stowarzyszenia, pracodawców i 
pracobiorców, gdy tylko będą oni mieli 
jakąkolwiek wątpliwość z dziedziny ham- 
dlu towarami importowanemi, Do kom- 
petencji wydziałów takich będzie należa- 
ło określić samo rozmieszczenie na towa- 
rze znaków pierwotnego pochodzenia oraz 
ustalić moment, w którym bezwzględnie 
ma mastąpić sygnowanie towaru tymże 
znakiem. Posiedzenia wydziałów mają od- 
bywać się publicznie; po każdem zaś po- 
siedzeniu uchwały wydziałów winny być 
w osobnem sprawozdaniu przedstawiane 
rządowi, który na ich podstawie — o ile 
tylko będzie to leżało w interesie handlu 
angielskiego — wydawać będzie rozpo- 
rządzenia szczegółowo normujące zastoso- 
wanie znaków pierwotnego pochodzenia 
do poszczególnych rodzajów towarów. 

*_ Największe znaczenie wydziałów ujaw 
nla się jednak w tem ich uprawnieniu, że 
skoro bez żadnych watpliwości ujawnio- 
ne zostanie, iż w pewnych wypadkach 
ustawa nie może być wykonana bez trud- 
ności oraz, że interesy handlu brytyjskie- 
go ma tem bynajmniej nie ucierpią — mo- 
ga występować one z wnioskiem do Mint- 
sterstwa Handlu, aby to, odnośnie pew- 
nych. ściśle określonych kateporyj towa- 
rów, zawiesiło moc obowiązująca ustawy 
o znakach pierwotnego pochodzenia. 

Wszelkie samowolne nieprzestrzega- 
nie przepisów ustawy ściągało bedzie na 
winnych za pierwszym razem kare 5 fim- 
tów, za każdym następnym 20 funtów, nie 
zależnie od kosztów postępowania i kon- 
fiskaty towaru. 

"W ten sposób Anglia dąży do wytwo- 
rzenia na swoich rynkach iak naiprzejrzy= 
stszej sytuacji, w której mietylko rząd, 
ale każdy uświadomiony obywatel kraju 
będzie mógł rozwiłać w zakresie własnych 
wpływów gospodarczych żywa działal- 
ność nad ograniczeniem szkodliwego dla 
kraju nadmiernego importu towarów za- 


granicznych. 
St. Glański. 


Bola listów zaciawnych w kredycie długolerminowym. 


Warunki normalizacji stosunków kredytowych. 


Dyrektor jednego z poważnych ban- 
ków warszawskich, zapytany, co sądzi o 
naszej sytuacji kredytowej, oświadczył, 
że jak długo w Polsce niema rozbudowa- 
nego kredytu długoterminowego, nie mo- 
że być mowy o normalizacji stosunków 
w dziedzinie kredytu krótkoterminowego. 
Opinia ta faktycznie bardzo głęboko się- 
ga w prawdziwą przyczynę naszej do- 
tychczas jeszcze niewyjaśnionej sytuacji 
kredytowej. 


Przy obecnej ciasnocie pieniężnej o 
długoterminowych kredytach w ramach 
normalnych potrzeb nie może być mowy. 
Z tego też powodu czynność emisyjna 
tych instytucyj, które zajmują się udziela- 
niem kredytów długoterminowych w for- 
mie cbligacyj czy listów zastawnych musi 
być siłą rzeczy bardzo ograniczoną. 


'być wolne kapitały, 


Ażeby czynność ernisyjna instytucyj ta- 
kich, jak Bank Gospodarstwa Krajowego, 
Państwowy Bank Rolny, Tow. Kredyto- 
wego dla Przemysłu Polskiego, Tow. Kre 
dytowego m. Warszawy, Tow. Kredyto* 
we Ziemskie' czy im podobnych instytucyj 
prowincjonalnych mogła się odpowiednio 
rozwinąć, muszą na rynku pieniężnym 
szukające lokaty, a 
tych jest obecnie stosunkowo bardzo 
mało. W tym kierunku zmiany przynieść 
może tylko czas i ruch oszczędnościowy 
w społeczeństwie. 


Chodzi jednak o to, aby przynajmniej 
w granicach, w jakich to jest tylko możli- 
we, ruch emisyjny podtrzymać i wpłynąć 
bodaj zachęcająco na te dotychczas nie- 
liczne rzesze, niestroniące od lokat w 
papierach o statem oprocentowaniu. 


„Kurjer Łódzki. 


Nasze instytucje emitujące obligacje 
nie prowadzą dobrej polityki. Przegląda- 
jąc cedułę giełdową, widzimy co nastę: 
puje: 8 proc. listy zastawne Banku Go- 
spodarstwa Krajowego i Państwowego 
Banku Rolnego, opiewając na złote w zło- 
cie, notują 92 proc., 8-proc. listy zastaw* 
ne Tow. Kredytowego dla Przemysłu Pol- 
skiego w funtach ang. 86 proc., 8 proc. 
listy zastawne Tow. Kred. m. Warszawy 
złotowe 73 proc. listy zastawne Tow. 
Kred. Ziemskiego złotowe 77 proc. Z 
tych kilku danych widzimy, że przy 
rówiem oprocentowaniu walorów, nie 
różniących się od siebie znacznie co do 
pewności lokaty, kursy poważnie odb 
gają od siebie. Widać więc, że instytucje 
nie jednomiernie opiekują się swojemi 
walorami. 

Banki państwowe utrzymują słabe od, 
dłuższego czasu swoje listy zastawne 
przy kursie 92 i to zarówno w płaceniu 
jak w żądaniu, jest to polityka bardzo 
rozsądna, bo zachęca silnie do lokaty. 
Nie wolno nam zapominać o tem, że przy 
lokowaniu pieniędzy w papierach war- 
tościowych prócz oprocentowania i pew- 
ności lokaty bardzo ważną rolę odgrywa 
to czy papier można w każdej chwili 
zrealizować, bo tylko w takim wypadku 
papier znajdzie zawsze chętnych nabyw= 
ców. A to, że nie dopuszcza się de 
obniżenia kursu, wyklucza zupełnie ryzy- 
ko i ma wpływ bardzo dodatni. 

Weźmy jednak przykład inny. Tow. 
Kred. dla Przemysłu Polskiego zdając so- 
bie sprawv z małej pojermości :1aszego 
rynku, każde udzielenie kredytu uza- 
leżnia od zapewnienia sobie przez klienta 
placement dla odnośnej ilości listów za- 
stawnych bezpośrednio, czy też za pc 
średnictwem jakiegoś bankiera, upewnia-, 
jąc się równocześnie i co do kursu. Ta 
ostrożna polityka emisyjna tej instytucji 
nie wpływa wprawdzie na duży rozwój, 
bazy kredytowej, ale chroni biorącego 
kredyt od dużych strat, a co zatem idzie. 
wygórowaneęgo oprocentowania fakty- 
cznie uzyskanej sumy. Tow Kred. Ziem- 
skie załatwia te sprawy w ten sposób, że 
papiery wszystkie lokuje za pośredni- 
ctwem jednego z banków po kursie mo* 
żliwie niezmienionym, co też poniekąd 
można uznać za dobre, jakkolwiek klien- 
ci, o ile nie chcą stracić na kursie, nara: 
żeni są na pewne biurokratyczne za- 
łatwienie sprawy w kolejce. 

Najgorzej jednak ma się sprawa z li- 
stami zastawnemi Tow. Kred. m. Warsza 
wy, które zupełnie się niemi nie interesu- 
je. Wynikiem tego papier 8-procentowy 
notuje 73 proc, a nie ulega wątpliwości, 
że gdyby większą ilość należało zrealizo+ 
wać, kurs łatwo mógłby się jeszcze dałej 
obniżyć, Jak widać, dużą rolę gra 
technika. 

Jeżeli nam ktoś powie, że duża roz: 
bieżność kursowa między papierami zło- 
towemi ,a papierami w walucie złotej 
istnieje li tylko dlatego, że ogół odnosi się 
jeszcze z pewną rezerwą do walorów zło 
towych, z powodu braku zaufania do obe- 
cnego kursu złotego, to musimy powie- 
dzieć, że w dzisiejszych warunkach ryzy= 
ko nie jest tak wielkie, aby opłacać aż 
tak wysoką premią. Wina leży więc 
przedewszystkiem w nierównomiernem 
odnoszeniu się instytucji emisyjnych ido 


— = == 


Nr. 25? -KURIER ŁODZKI*. — Piatek 23 września 1927 rofn. 
M WI Lat i jon. j IW angielskie. Z RADY SEA a ai W ŁO- S RER zastawne mt Warszawy $ 
pa Rada Giełdy Pieniężnej w Dre na a Ea listy zastawne m. Warszawy | 
GRAŚ Sądu Apelacyjnego w Warszawie: szen posraniotwem podale do wiadomo- 7} 4; Dół proc. listy zastawne m. War 
dzienne zebrania giełdowe zaś w soboty EO, zestawie KARE 6 


Firma angielska Schunk et Co w Brad . 


fordzie wytoczyła powództwo masie upa 
dłości R. Brudziński į S-ka o zasądzenie 
10431 marek niemieckich, czyli 24123 zł. 
z różnicą kursu w dniu zapłaty. Na sumę 
tę złożyły się pozycie: faktury na 1946 


marek przedwojennych, weksel na 4142 
marek, koszty 50 marek oraz 3991 marek 
jukc odsetki za okres 10 lat ! 10 miesięcy. 

Ze strony firmy łódzkiej syndyk masy 
upadłościowej domagał się przyjęcia na- 


w Polsce. Pr 
my ki domagali 
na 100 proc. a mianowicie przerachowa- 
nia tej należności w przedwojennych mar 
kach niemłeckich, na obecnie obowiązują 
ca w Niemczech walutę. 


Sąd Okręgowy w Łodzi wydał w tej 
sprawie bardzo ciekawe orzeczenie, a mia 
nowicie uznał rachunek faktury, kosztów 
f weksel, a odrzucił żądanie przyznania 
odsetków za wymientony okres. Przed- 
stawiclel asy mpadtości złożyli apela- 
c się na tem, że weksel, któ- 
był w markach niemiec- 
tk z maju 1914 r. a płatny w 
Berlinie w październiku tego roku, może 
być przerachowany tylko na 10 proc, . 

Sąd Apelacyjny orzekł, że zobowiąza- 
upadłej firmy w obecnej walucie į pła 
toet w niej nie podlegają ogólnym rozpo” 
rządzeniom waloryzacyłnym į wyrok Są= 
du Okręgowego w Łodzi zatwierdził, (e) 


z: 


Niemiecki bilans płatniczy 
za pierwsze półrocze 1927 r. 


ex) Niemiecki państwowy urząd sta- 
tystyczny ogłasza w ostatnim zeszycie 
„Wirtschaft u. Statistik” bilans płatniczy 
Niemiec za pierwsze półrocze 1927 r. 

Kilka cyfr z zestawienia tego przyta- 
czamy: 

Obieg banknotów w Rzeszy osiągnął su- 
mę 4 miljardów mk., na co istnieie pokry- 
cie w złocie w wys. 1.600 i, 40 pro- 
cent sumy obiegowej. 

W okresie 6 miesięcy tytułem świad- 
czeń wypłacono 3.269 mili. mk. 

Pożyczek publicznych długotermino- 
wych udzielono 3.579 milj. mk. 

Amortyzacja i nadprogramowe wpłaty 
pożyczek zagranicznych 168 milionów. 


Gazeta Handlowa B. T. podkreśla po- 
gorszenie się bilansu w porównaniu z ubie- 
głemi trzema latami. 

Wedłue przypuszczeń budżet zamknię- 
ty będzie za rok bieżący passywrem 
sałlem w wysokości 43 miliardów. 
(W roku 1926 — tylko 114 milionów, 
w r. 1925 — 3,9 miliarda i w r. 1924 — 2,4 
miliarda mk. deficytu). 

Statystyczny urząd wyjaśnia, iż szcze- 
gółowe i precyzyjne opracowanie. bilansu 
jest narazie niemożliwe. 

Ze swej strony Gaz. Handl. wyraża 
bv Państw. Urz. Statystyczmy 

a wyczerpująco, niż dotychczas po- 
dawał źródła į podstawy swoich obliczeń, 


ję. 


jak dawniej, od godz. 12—1 po poł. 


NOTOWANIA ZŁOTEGO POLSKIEGO 


w dniu 22 wrześnią 1927 roku. 
Londyn za 1 funt szteri. 43.50. Za 100 
złotych: Zurych 58, Berlin 46.825—47.225. 
wypłaty telegr, na Warszawę 46.90 — 
47.10. Gdańsk 57.58 — 57,72, wypłaty na 
Warszawę 57.53 — 57.67, Wiedeń czeki 
19.08—79.36. Praga 377.30. 


DOLAR W ŁODZI. 
Na wczoraiszym rynku prywałnym 
w Łodzi w godzinach wieczorowych dolar 
kształtował się po kursie 8.92 w żądaniu 
1891 w płaceniu. 
Tendencja bez zmłany. Obroty mate. 


GIEŁDA WARSZAWSKA. 
Warszawa, 22 września (Pat.) 
Notowania oficjalne. 
Gotówka: 
Dolary 8.91 — 8.93 — 8.89 
Czekdt 7,9 
Holandja 358.55 ; 
Londyn 43.51 i pół A) 
N. York_8.93 LEW c 4 
Paryż 35.09 i pół pat wła 
Praga 26.51 Pd d 
Szwajcarja 172.47 U 
Wiedeń 126.06 9. 
Włochy 48.78 4 2— 
Sztokholm 24070 7 


PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY 
ZASTAWNE. ze 

Dolarówka 59.20 © $ jEr 

8-proc. pożyczka konwersyina 99.50 

Pożyczka dolarowa 84.— 

10-proc. pożyczka kolejowa 102.50 

5-proc. pożyczka konwersyjna 62.— 


AKCJE. 

Notowano w złotych. 
Bank Dyskontowy 133.50 
Bank Polski 139—, 140—, 139.25 
Bank Zachodni 22.50 
Bank Handlowy 123-— 
Bank Przem. Lwów 105— 
Bank Zarobkowy 84.—, 84.50 
Elektr. w Dąbrowie 72— 
Cukter 4.90, 5—, 4.93 
Węgiel 96—, 95.—, 95.70 
Firley 52-— 
Lilpop 30.—, 30.50, 29.85 
Norblin 200—, 205—— s 
Parowozy 53.— 
Starachowice 65.—, 65.50, 65.— 
Borkowski 3.90 
Gostawice 73.— 
Nobel 48.—, 47.50 
Modrzejów 98.80 
Qstrowieckie 96-—, 95.— 
Rudzki 58— 
Zawiercie 35.25, 34.75 


GIEŁDA LONDYŃSKA. 


Londyn, 22 września (PAT) 
Notowania końcowa. 


Now-Jork 4,86 Holandja 12,138/6 
Francia 124,02 Belgja 34,9533/8 
Włochy 89,30 Niemoy 20,41 
Sxwkjoarja 26,281/4 Hisspanja 27,76 
Portugalja 2,44 Danja 18,16 
Ssweoja 10,09 Norwógia 18,43 
Praga 164,12 Helsingtors 193,00 
Wiedeń 84,61 Warszawa 48,50 


GIEŁDA PARYSKA. 
Paryż. 22 września (PAT). 
Notowania końcowe. 


sę 


Obrót hamdłowy łacznie po stronie pas- gdyż tylko wówczas można wytworzyć 5-proc. pożyczka konwersyjna kolejo- Londyn 124,02 N. Jork 25,49 4 
sywnej 37,840 mili. — po stronie aktyw- sobie obraz, jak dalece obliczenia mogą wa 58.— Belgja 355,00 Hiszpanja 445,25 
nej 33.029 milj. co daje saldo — 4.811 być rzecz a podstawą do dyskusji. 8-proc. listy B-ku Gosp. Krajowego i Włochy 186,85 Rumunja 15, 190 
mili. mk. Dziś ocena wielu pojedyńczych cyfr jest Rolnego po 92—— r Szwecja 686,75 Szwajoarja 491, 195 
W budżecie tym uderza wielka pas- niemożliwa. 4 i pół proc. listy zastawne ziemskie Niemoy 607,50 _ Holandja 1023,00 
sywność bilansu handlowego, ds zł. 56.25, 56.75, 56.65 KE Praga 15,70 
RTS COTE EAZA POWO TZT PROTO ETE 
Pożegnaln rogram obecnego ze- W PROGRAMIE: EDWARD REJ "7 owie tragikomiczną re 
W SALACH spota! Od piatka d. 23 do 30 wrz. wł. „OSTATNIE 2 ZŁ.” skocz w 1. odsłonie, bom- cytaeję ksi SKROMNY EDZIO”, À 
GR A A biliona. IRENA KARSKĄ snakomita śpiewaczka 
ND-KIN wystawiona będzie RAA pióra „U. WRÓŻKIU niesamowita scenka, charaktery- | pre MELER sai i 
TEATR REWJI Edwarda REJ a TA O rL EA JÓZEF MANOLI siyaay Imltaton 
nlsacja z udz. „Osła”, „osła (świni w potae 4 GIRLS 4 2 
ludzkie! 


MIRAŻ 


„ki duie humor” 


poświęcona niefrasobliwej wesołości. 


OLA ŻARSKA piosonk! wosołe i pikantne 
DUET ŹWIRSKICH odtworzą scoukę p. ta 
4 „WSPÓLNA ŻONA*. 


Od 1 październi- 
Anons! x za: Anons! 
stepy nowoznangażowanego zespołu pierw. 
szorzędnych sił kabaretowych. . 
Kierownik art.-lit. EDWARD REJ, 


Początek przedstawień o g: 6, 8 1 10, w niedzielę o 4, 6, Bi 10. Plerwsze przestawienie przy cenach znińonych, Wszelkie passe-partout prócz urzędowych i prasowych waśne tylko ña pierwszy nenns, 


Bętlmnfera iramtaryma 


jest Berwaględnie, majlepyza 1 najwydat- 
aa farbą do bielizny, wapna i celów 
malarskich, Odznaczona na wystawach w 
Bruksali ! Mediolanie xłotemi medalami, 
Meris do ko 


ianycelia mi 


x konserwatorjaum zagranicznego 
udziela gruntownej nauki na for- ji 
tepianie, Zapisy przyjmuje w po. 
miedziałki I czwartki od 3—4 po 
poł Wólezańska 139, front f 
MIESZK, s 


412 gr, 


Mieszkanie AR 


składające się z 6 pok. i kuchni, 
z elektr. oświetl., z domem go- 
spodarczym od zaraz Int. 


do wynajęcia. 


Zastrzeżenie. 


3 weksle, 1) na zł. 
80, patay 
15X-21 r. wystawca 
M. Mindykowski w 
Jaroeinie, na zlece- 
nie H, Wieluńskie: 
go i 3 Sztragbur= 
giera. 2) na zł. 500 
płetny 19'X11-47 r, Stomatolog 
Wystawca Lomnltx_ Chor: anarak: dsla- 
Nast. Włae. Stan. 

Prłeba w Król-Hu- ząbodołów 1. p. 
cię, na slecenio fir 

my Śchiebt i Kah- dziotę i święta 9-11. 
lert. 3) na xt, 500 
platny 24 XIL2T s, 
Wystawca: LAD 
Nast, Wiata. Stan, 


cie, na zlecenle fir- 
my Schicht, i Kah- 
zaopatrzone 
moim żyrem, 
mely i ostrzega się 


pes anois 1a Redwadękiej ar: 3. 
na sasadrie art. 1030 
Pork S kit Ust. Post. cywiln. l LIBIGA 
ka 40 


wii „Pies 


Konstantyna e 8. syg wady. blaty 


czystej rasy, blaty 
w ciemne łaty do 
rzedania, uliqa 
Składowa 26, m. 6. 


EEEE 
akar - Bentystd 


Wainer 


Piotrkoweka 73 


seł, podaleblenia — 


- 0d 11/s—5, W KIE 


Nr. 608, 
Priebe w Król-Hu- OMŁOSZENIE. Spojsiność usuwa- 


nie zębów zupełnie 
bez ból. 


Zęby sztuczne. 


Komornik przy 
Sandale, Okręgowym 
w Łodzi — Rafał 
sefi- gakkHarl — zam. 
w Łodzi priy ul. Dr. 


ogłasza, te w dn. 30 
września 1927 roku Cegielniana sA 


10 minut od przyst. tramw. KEŁ szerszy od godz. 10-e| r. w — tel. 41-32 
Wiadomość tel. 20-52. GABINET Soma m faf PINY Specjalista KA 
ul. Sz. Pablanicku 4 
WZEGERENCZA  ROREROIORSZEA odbędzie sią leys songo’ Wenery 


Dr. med, 


ignacy Margolis 


Al. Kościuszki Mr. 18 
- choroby oczu = 
powrócił 

przyjmuje 12 — 2 i 7—8, 


Zo Dentysta 


WA INER 


bówrócih 


nowe. 


okD, 
czna Auory wł Dr. przejmuj 
aat kedal TY ĄCE 3 
Ki cych się w 38 be- 


51 Główna 51 loru zielonego, fio- 


tacja ruchomości 
należących do fir, 
„Wytwórnia Chemt 


płciowych. Lecze- 
nie szt. słońcem 
wyżynowem. 


czek barwników ko Dr. med. 


letowego I czerwo- 


LECZENIE 2603400 klg. osza- 
i plombowanie zę- cowanych na zł. 900 
bów Spis rzeczy i sra IL! 


ZĘBY sztucz 
podniebieniu 
podniebienia, Ko- dniu Heytacił, 
tony złote i platy. 

Mostki złote 
Splaty 
częściowe, 


na cunek tychże przej f: 
bex rsany być mota w Ul. PL. MATMIGWICIA 25 
(Dzielna) Tel. 44-10, 
Łódź d. 16/IX-2Tr, Choroby nerek, pa- 

charza i dróg mo- 


Komornik czowych. Przyjmuje 
Sakkiłart. od 6—8, 


| Sienkiewicza e S7opiciowych. 


Dr. mod. Mężczyźni 


olerplący na niemoc 
płolową, otrzymają 
M VLS! powrotem kosztów 


przasyłki w wyao- 


Scit kości 1 sł, (ewtl. 
ROWNO! znaczkami poexto- 


choroby skórne wemi) bezpłatnie 
włosów wene- moj kaiąśkę o mym 
ryczne i moczo- sensaoy|nym wyja“ 


płciowe, lozku „Heureka?! 
(Leczenie światłem Adres „Patent 30, 
Lampa kwarcowa) Cuji Kolonsvar (Ru- 


promieniami Roent. munja) Postfneh 1 
fena od 9—2 i od 
4—8, 4—5 dla pań | r 

oddz. poczekalnia | 


Zawadzka nr. 1. 


Dr. med. Lóżka 
metalowe, mate- 
race druciane | 
wyłajelane: wóz 
E dalęcinne a 

ki Najdo 
powrócił. | godniojf naj 
Ktltóskiego 148 kore adnie 
n przyGłównej : kz 
shoroby weno- | Dobropol" 


Piotrkowska — 


rydzune, skórne | 
| 73 w podwórzu 


i dróg mocno- 
wych przyjmuje 
od godz. 12 — 1Va 


od godz 6'/s—8 Va, 


uwa 


Dr. Mellor E BRAUN 


Choroby skórne | Specjalista 
weneryczne. Chorób skór- 
Przyjmuje od godz. n ych, wene- 


1--2 | 4—8 vyeznych i mo- 
Leczenie świniłem 

rój Nawrot Lampa kwarcowa) 
Dla niezamożnych Przyjmuje 9 do 11 
Ceny leasnie  iod5—8 wiecz. 


Lecznica chorób zebów 


Lekarza-dentysty H. FPRUSS 


= Plombowanie oraz wprawianie zębów : 
Ceny niskie - podług JACY, m 
PARY 


YLKO %mg 
Piotrkowska Q 


1 P- front. tel. 47-09 


J- NASIELSKI 


=P O LECA; = 


WIELKI WYBÓR 


EBLI 


Po cenach konkurencyjnych 

Na najdogodniejszych warunkach] 

UWAGA: Żadnej filii nie 
posiada. 


SZKŁO OKIENNE | 


ornamentowe, surowe orač saklenie budowli Í 
po cenach niżej konkurencyjnych — | 


J. Olejniczak, Gtówna Me 14, 


GAL Snhło fnspoktowe w wlolkim 


146. Piotrkowska 145. 


Odpis Sprawa K. 1401/1927 r. 
Wyrok 

w imieniu Rzeczypospolitej 
Polskiej ! 


Dnia 8 września 1927 r. Sąd 
Pokoju dla spraw o lichwę woj. 
w Łodzi. Obecni: Sędzia Kopa- 
czewski rozpoznawszy sprawę 
arzeciwko oskarżonej Ernestynie 
Frank na mocy art. 119, 122, 123 
U.P.P, i art, 19 cz. I ust. o lichwie 

postanawia: 
Ernestynę Frank za pobranie o- 
czywiście nadmiernej ceny za kar« 
tofle skazać na grzywnę stu zło* 
tych z zamianą w razie nieścią- 
galności na karę aresztu przez 2 
tygodnie oraz na zapłacenie opła- 
ty sądowej dziesięć złotych, 
Sędzia Pokoju: 
(—) Kopaczewski. 
Za zgodność: 
wlz, Sekretarz Sądu: 
(podp. nieczytelny). 
p cnc - 


Odpis, Sprawa K, 1400/1927 r. 
Wyrok 

w Imieniu Rzeczypospolitej 
Polskiej! 

Dnia 8 września 1927 r. Sąd 
Pokoju dla spraw o lichwę woj. 
w Łodzi, Obecny: Sędzia Kopa- 
czewski rozpoznawszy sprawę 
przeciw oskarżonemu Adamowi Ko 
tusowi na mocy art. 119, 122, 123 
U.P.K. i art, 19 cz. I ust, o lichwie 

postanawia: 
Adama Kotusa za pobieranie nad: 


* miernych cen za II gatunku siana 


skazać na grzywnę stu złotych z 
zamianą w razie nieściągalności na 
karę aresztu przez 2 tygodnie — 
oraz na zapłacenie opłaty sądo- 
wej dziesięć złotych. 
Sędzia Pokoju: 

(--) Kopaczewski. 

Za zgodność: 
4 Sekretarz Sądu: 
(—) S. Ostrowski. 


Lekcji angielskiego 
i 


korespondencji handlowej 
udziela 


Berta lIcekzonówna 


Zgłoszenia przyjmuje się przy ulic 
schodniej 76, m. JO Deorzecz 
na ofic, II piętro, między 11-21 4-5%, 
Nann eene 1 TERY 


Wielki wybór 
Towarów fabr, Leonhardta na gar- 
nitury, palta i jesionki 

Nowości na suknie i palta 
damski 
Jedwabie gładkie i w de W 
Resztki na paltka dziecinne, 
HURT i DETAL. 
Edmund Wasilewski 
Piotrkowska 152. 


A. SZWARC 


Skład węgla, drzewa i koksu 
ul. Kolejna Nr. 3a. Tel. 16-14 
(dawniej Matysek) 
poleca ze składu węgiel, tylko pierwszo- 
rzędnych kopalń. suche drzewo, sot- 
nowe | dębowe w szczapach i rabana 
oraz koku po conach konksronayjnych 
r dostawą do domów własnemi końmł 
Stnłym klientą udzielam kredytu. 
Snmienna I szybka usługa. 


Dr. med. J. Bette, 


choroby wewaętrkno i dzieci 


powrócił, Plltkowika 6. 
telef, 44—95, przyjmuje od 8—11 i od 
4—6 po poł: 


CENY PRENUMERATY: 


smaku I 


J 
l 


DE 


R LULU 
KONA 
MADA 


JĄ 


aromacie. 
A 


jii 


(M) 
UJ 


śni mani Masy dad: 
„Warszawski Bank Zjednoczony 


Spółka Akcyjna w Warszawie 


zawladamiają, te Sad Okręgowy w Warszawie, docyzią z dnia 
20 lipca 1927 r. wyznaczył stosownie do art, 311 Kod. Handl 
czteromiesięczny termin ostateczny dla sprawdzenia wiarsytal 
ności wyżej wymienlonej mary upadłofci. Wobec powyższego 
Syndycy Tymcznsowi wzywają wszystkich wierzycieli uparlłe- 
go Banku, którzy się jeszcze nie sprawdzili, aby stosownia da 
art. 502 Kod. Handi. zgłosili się osobiście lub przex swych 
połnomoeników do Spndyków Tymczasowych (w da la 
upadłego Banku w Warszawie, ul, Marsratkowska Nr. 129) i wie- 
rzytelności swe w terminie powyższym sprawdzili w trybie 
postępowania upadłościowego. Wierzyciele, którzy czynności 
sprawdsenio nie dokonają, nle będą należeli do mających na 
nastąpić podziałów. 

Jodnocześnie Syndycy Tymcznsowi xawiadamiają, ża Sę- 
dzia Komlsare Masy Upadłości, stosownia do art, 503 Kod. 
Handl, wyznaczył następujące stałe terminy sprawdzenia wie- 
raytelnośel: 12, 15, 18, 19, 21 listopada 1927 r. o godz. 12 w poł. 
w sali Sekeji Upadłościowej  Wydzinła 1 Handi. Sądu Okręg. 
w Warszawie (ul. Miodowa Nr. 15). Sprawdzanie wlerzytel- 
ności Masy Upadłości naatąpi, xgodnie z art, 501-308 Kod, 
Handl. sposobem kontradyktoryjnym między wierzycielem lub 
jego pełaomoenikiem, a Syndykami w obecności Sędzłogo Ko- 
miearza. Każdy wierzyciel, którego wierzytelność sprawdzona 
została i co do rzetelności stwierdzona, hędzła mógł być obec- 
nym przy sprawdzeniu Innych wierzycieli i czynić wszalkie sa- 
Panamie wko sprawdzenłom uż dokonanym lub nastąpić 
mającym. 


Warszawa, dn. 31 sierpnia 1927 r. 
Syndyty tymczasowi: 


Lucjan Altberg Adwokat 
Wacław Miskiewicz Adwokat. 


Zawiadomienie. 


Niniejszym komunikujemy, że otworzyłiśmy 
przy ulicy: Kilińskiego 163 
pod firmą L. Szykier i D. Borzekowski 


skład drzewa budulcowego, stolarskiego, opało- 
wego i polecamy takowe w dowolnych ilościach 
po cenach przystępnych na miejscu albo z dostawą. 


Dr. med. 


OGŁOSZENIA DROBNE. 
| ROMĄ PORZE 


saufujucych urugy $ sroszy sa 


maski py o wyraa  Nujmniojsre _ omłoszenia 
y łowi 50 groszy. 

PARA Z z maj 
ada ea 1-248  NAANRAWNNWWANE A en anari 


p. pi od 8—9 (skrzypce fortepian) 


udziela lekcy|. Ce- 


otrzymać 


ny, fizyki, języków. 
Killńskiego 96, m, 3, 
druga 


Żórawia 42. Kursa 
wyucxnją listownie: 
buchalterji, rachun- 


IERTE ia E e E 

Dr. ran fa Radwańska 12— 5, 

x cyjne prof. Sekuło- qłudent udziela 

J Klingor wieza, Warszawa, *} matematyki tacl- 
3 


Piotrkowska 51 na prawo, 


GRE sra fe. kara piecie brama, godz. 6 

iero! wene- orespondenefi han 

rycznę, skórne dowd stenośaij, MUDU | S0PRONAÈ 
i włosów: nauki handlu, pra- Meble solid- 

Prryjmaje od 9-12 wa, kaligrafji, pisa- Hf. nej roboty 

1 4—8, Od 4—6tyl nia na maszynach.  najłaniej kupuje się 


ko dla Pań. W nie Poukończeniuświa w firmie Przeździe- 


dzielę i święta od  dectwo.  Żądalcie cki, Plotrkowska L. 
10—12, prospektów! 2552 108. 5361 
pa 


CENY OGŁOSZEŃ 


Meble solidne i 

r tanle poleca 
Stolarna, —u. Orla 
ur, 23, 5202 


Gan ad mto- 
dego, rasowego, 
bardzo ładnego — 
sprzedam  niedro- 
go, Zgłaszać się 
do sekretarza stacil 
Łódź-Kaliska, 7045 


Emery musyon 
ne najtaniej sprze 
dnie pracownia in- 
atramentów muzycz 
nych Feliksn Bone 
wiexa, — Łódź, ul. 
Targowa 38. — dln 
szkół, naucrycloll 1 
uczniów, rabat, 
peas dom cenie 
od 25 do 40 ty 
sięcy pośrednicy po 
żądani. Wiadomość 
Piotrkowska 245 Pa 
wet Skoryński. 
1063 
apie kilka ma- 
a aA 
wych da sxyola rę 
kawiczek, Włado- 
mość Sienkiewicza 
29, m.16. 6056 
npelusze alon 
Mód_ „Jadwiga" 
Łódź Piotrkowska 
225 I p: m. 4 pole 
ca gustowna, ale- 
BER, Ceny bar- 
o przystępnie. 
7032 


ys do oddania 
30 pper 
drzawa opałowego 
e 


wiąskach 23-30 cm, 
x10 em () owentusl 
na xapotrzebowa- 
nia skierować pod 
Pietrowski. — 
Menopol 
Poznań. 4911 

la wypłate| Ele- 
H ganckie damskie 
płaszcze i aweatry 
Rubaszkin, Kilis- 
skiego 44. 


i wypłatę! Dam- 
ska, męska bie- 
„Atzna, pończochy, — 
skarpetki. parasolki 
m Rubaszkin. Ki 
4892 
wyptatę! Jed- 
wabne, wełniane 
1 bawełalane towa- 
ry. Leon Rubasz- 
kin. Kilńnkiego 44 
| ER szenie. 
Do sprzedania 
w mieście Szadku, 
przy ul. Kościelnej 
dom murowany o 


6 pokojach, a zas 
budowaniami pod- 
wórzowemi, cały 


wolny, nadający się 
nagjkażde przedsię- 
biorstwa handlowo 
tuż przy rynku, — 
gruntownie odresta 
nrowany. Cena bar 
dzo prrystępni 

Józef Szymański, | 


MIEJSCOWYCH: 


gorradam dwa do- 
my x budynka- 
mi gospodarczemi, 
elektryczność, o- 
gród owocowy jed- 
nomorfowy, rzecz 
ka. Przy samym 
tramwaju, — Ruda 
Pabjanictn,— drugi 
dom od przystanku 
„Stara Karczma" 
Plotekowska 8. 
7059. 


LA 
klop spońywcsy 
wraz x mieszka- 

niem (dwa pokoje 

i kuchnia) w śród- 

mleselu z powodu 

zmiany interesu do 
sprzedania, Wiado- 

mość Główna Nr. 9, 

w pralni, 

gelen kolonjalny w 

M dobrym pimkcie 

s ładnem urxądze- 

niem natychmiast 


do sprzedania, — . 


Wiadomość w adm 
„Kuriera” 7033 
NSE Wyjazdu 

tanio sprzedam; 
duży oleander i 
kaktusy — para- 
wan trzcinowy, rogi 
felonie, stół, krzes- 
ła kanapa carato- 
wa. Do soboty od 
12—15 1 18—20, ul, 
Kopernika 50, pra- 
vA puey tiros 
gegar ścienny o- 

krągły, stół, ka- 
napkę sprzedam ta 
nio.  Słenkiewicza 
59, m, 42, 7055 


Posay i prate: 
Zaoflarowane. 

Ikspedjentka do 

pracowni sukien 
1 okryć potrzebna, 
Refieltuje się tylko 
na sily wykwalift- 


kowane, Gdańska 
12, m, 27, oficyna, 
w do 5_p. p. 


po delka do salonu 
sukien i okryć 
potrzebna,  Gdań- 
aka 12, m. 27, ofl- 
cyna, w godz, 4 do 
AAA AUBE 
fjoteze! my zdolny 
© podręczny Rra- 
włecki 'Lutomtersk, 
Klinowski Walenty. 

1000 


olzebna ekaped- 
M jentka do sklepa 
matlarskicgo, Ofe! 
ty do adm, „Ki 
ra" pod „Eks 
jentien", 
pozom solidna 
dziewczyna do 
służby. Wiadomość 
Konstantynowska 
11, prawa oficyna, 
m10, 1071 


przedstawiciele mx 


Jacy styczność 
x rolnikami, posza- 
kiwani, Warszawa 
Szczygla 3/5, Zum- 
baoh, 


Generalny zastępca na m. Łódź: S. B, Redlic, — 
Łódź, Pomorska 19, 


jotrzebna wykwalł 
l flkowana_ niania 
do noworodka. Ki- 
lińskiego 44 m. 29. 
A 10 
dolna panna do 
pracowni, suki 
potrzebna Gdañal 
12, m. 27, ofleyna, 
w. godz. 4-5 p. p. 
Poszukiwane 
Forziecka manie 
rzystka poszuku 
je pracy. Łaskawe 
agt w  „Kurjerze 
Łódzkim” ssb „Dla 
przyjezdnej” 7054 
| AGI panion 


ka z prowineli, - 


— która ukończyła 
kurs freblowsko-wy 
chowawczy poszm- 
kuja posady do dzie 
ci. Władomość uł. 
Przefasd 27 w skle 
pie. 1065 


poksiewa tow 
na, wykwalifiko 
wana — poszukuje 
pracy, — Łaskawo 
zgłoszenia pod 
„Młoda” 7011 
dolna  biaralistka 
w dziale kores- 
podencyjnym sau- 
ka pracy Zgłosze- 
nia kierować „Kur 
fer Łódzki” „Dla 
błaralitki" 7054 


Lokale í mieszkania 


fje, yzalęcia da- 
ty pokój na par 
terze nadający sig 
na skład, Wiado- 


mość Gaganassw!! 
Konatantynow 
12. 7060 
eszkanie do wy 
jęcia na par- 
Wiadomość u 
ja Gdańska 97 
7068 


(= salę na 
zabawy. ze 


z całem 
urządzeniem, 


jowa 28, 
ER pokój £ 
4 całodziennem u- 


trzymaniem, Nowo- 
Zarzewshka 46, m, 
122, 1026 
pa umeblowany 

z odzielnem wej 
ściem dla 2-ch lub 
3 ch osób z cato- 
dziennem utrzyma- 
niem od raraz lub 
od 1/X, Aleja I-go 
Mala 34 m 5, be 
piętro, 6985 


oszukule pokoju 
j umeblowanego 
w śródmieściu, 
Oferty sub „B,Z.S." 
do adm „Kurjera 
Łódzkiego”, 
jokój umeblowany 
li] a oddzieląem wej 
ściem dla 2-ch lub 
3-ch osób z cato- 
dziennem utrzyma= 
niem od zaraz lub 
od 1/X. Aleja I-go 
Maja 34, m. 5, be 
piętro, 1051 
jokój duży fronto- 
Rowy. umeblowany 
do wynającia Prze 
jazd 14, II p. front 
1058 
jezy jaa ana na 
mlosskanie,  — 
Konstantynowska 
RE UAM 
gle wejście z 


bra- 
1044 
uje pokoju 

elegancko umeb- 
lowanego z oddziel- 
nem wejściem w 
Pabjanicach. Oferty 
pod „Heli", 7039 


fitm 


| pine Pipt- 
kowa przyjmuje 
zamówienia i masa- 
JO kawaka: Ata, 


4537 


ska 7 
io 2000 at natych p natych 
mi potycay 


na 3 miasłąco 


up- 
ka 


Zgł. pod „ 
czę 2000 zi 
adm. „Kurje 
kiego". 
jes rasy wilcze) 
I) przybłąkał się. 
Odebrać można za 
zwrotem kosztów. 
Drewnowska 52 od 
godz 19-21 Trzmiel 
106' 


"do 


lae 2 morg, do 
LJ wydzierdawienia 
przy ul Tramwajo- 
ią kie: aa 
tólęfon 20-52. 
BO 1062 


Matrymoniam. 
Ehag aeo ! 


dobrze 
wyjść zamat lub się 
ożenić? Udaj się z 
eatem zaufaniem da 
Międzynarodowego 
Biura Pośrednictwa 
Małżeństw „Matry- 
monjum* w War 
szawie, ul, Nowo: 
grodzka 36. — Na 
każde Hstowne zgło 
szenia natychmiast 
wysyła się kilka. 
dzłeniąt  ałoxown 
ofert, szczegółowa 
informaefe i fotos 
l Aa aSr kB s 
nących wyjść za- 
mąt lub się ożenić. 
Warunki przystęp: 
c, Wybór olbrzy 
mil 


Tauublone dokumenty 


lsksander Kiblt- 
lewski 6-go Sierp 
zgubił kartę 


Erik: ji 
pasportu wy- 
danego w fabryce 
1. K, Poznańskieqc 

7044 


En Terlecki 
Konstantynowsks 
115, zgubit legity- 


mację wolnego prze 
jazdu wyd, przez 
d K.E Ł. 1 


Za 

ri 1053 
Ę Beronfeg, Je 
rozolimaka 7, — 


zgubit kartę odr 
czenia, wydaną, w 
10 L 


jtanialaw Marcin- 
kowaki Wąska 15 
zgubit książeczkę 
wojskową,  kartęż 
mobilizneyjną ordz: 
ikt ślubny. 
Heradziono rower. 
Kto znajdzie o- 
trzyma 50 zł. na 
grody. — Pabjanice 
Zamkowa 37, Jan 
Jackowski. 
aginął we! na 
400 zł płatny, 
20/1X 1927 A orea 
ny przez Jakóba 
Rogazińskiego— na 
zlecenie Franciszka 
Lesmana, tyro Leo 
na Rabiego, Wek- 


T sel powyższy unie- 


ważniam. 
9849 


Ogłoszenia firm zamiejscowych, chociażby. posłada jących tje w 
Przed tekstem 40 groszy za wiersz milimetr. 1 łam. (strona 4 łamy) | Łodzi, a centrale gdzie indziej, o 50 proc. drożej od cen miejscowych 


| Konto CZe-| ty todt z niedz. dod. Mustr. mtesłęcznie st. 4.20 |W tekście o. EMR kiki ARE pi Firmy zagraniczne o 100 proc. drożej. 
$ Za teksten. 30 ire ip A 4d p. SĘ) Każda nowa podwyżka obowiązuje wszystkie już przyjęte ogl>- 
kowe 2 Dia robotników œ - . a 8.70 | Nekrologi 30 Ea 3 | Sr 7 4 „ szenia do zmlany cen bez uprzedniego zawiadomienia. 
a Komunikaty 30 m w > - 1. „ 4 „ Za terminowy druk ogłoszeń, komunikatów I oflar admi" *"acja 
| P.K.O. |" oraren u 34 > p 5 | Zwyczajne 8) ydy rwą fk =- 1»  „. I0łamów |nie odpowiada. 
Zagranicą " p T e »tó.so | Drobne 10 gr. poszukiwania pracy 5 gr. za wyrar — najmniejsze ogło- Artykuły, nań'-lane bez oznaczenia honorarium, uważane są 7a 
| Ne 61747. szenie 1 zł. dla bezrobotnych — 50 gr. Ogłoszenie nadesła  po| bezpłatne. 
Odnoszenie do domu " M = 0.40 gedz. 7 wiecz. o 30 proc. drożej. Rękopisów zaró wno użytych i:% i odrzuconych redakcja nie zwraca 


Kurjer Łódzki I „Łódzkie Echo Wieczorne“ łącznie z odnoszeniem do domu zł. 7.10 miesięczni. Prenumeratę można przerwać tylko i-go i 15-go każdego miesiąca, 
Odbito we własnej drukarni ul. Zawadzka Nr. l. 


i Podaktor Naczelny: 


Wvydawcz: Jan Stypntkowski. 


Czesław Gumkowskż `- s upoważalenia T-wa Drukarsko-Wydawniczego Sp. s, okr. ep. 


